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Dzisiaj odbywa się posie­

dzenie plenarne Komitetu 
Wojewódzkiego PZPR w 
poznaniu. Tematem obrad 
jest ocena realizacji uchwa

VII Plenum KC PZPR i o- 
mówienie wynikających z 
niej wniosków do dalszej 
pracy partyjnej.

Ukazuje sie od 16. U. 1945

„Order Przyjaźni 
Narodów"

dla Uzbeckiej SRR
Z okazji odznaczenia Uzbec­

kiej SRR „Orderem Przyjaźni 
Narodów” sekretarz general­
ny KC KPZR. Leonid Breżniew 
wygłosił w Taszkiencie prze­
mówienie poświecone m. in. sy 
tuacji międzynarodowej (za­
mieszczamy je na str. 2).

PAP

A. Kosygin 
w Jugosławii

W poniedziałek rano udał 
się do Belgradu członek Biu­
ra Politycznego KC KPZR, 
premier ZSRR Aleksiej Kosy­
gin. Przebywać on będzie w Ju 
gosławii z oficjalną wizytą
przyjaźni, na 
miera SFRJ, 
cia

W związku

zaproszenie pre- 
Dżemala Bijedi-

z tą wizytą ra­
dziecka „Prawda” zwraca u- 
wagę, że prasa jugosłowiań­
ska, działacze polityczni, spo­
łeczni i przedstawiciele kół go 
spodarczych wskazują na je­
szcze większe możliwości współ 
pracy, szybszego rozwoju kon­
taktów gospodarczych i przy­
jacielskich stosunków między ■ 

.ZSRR a Jugosławią, między
ZKJ a KPZR.

Jeśli w poprzedniej 5-latce 
średnia wartość rocznego obro 
tu towarowego między ZSRR 
a Jugosławią wyniosła pół mi­
liarda dolarów, to w roku 1971 
zwiększyła się do 609 min, a w 
pierwszych 2 kwartałach br. o- 
siągnęła 350 min dolarów. Zwią 
zek Radziecki zajmuje obecnie 
pierwsze miejsce w eksporcie 
Jugosławii i trzecie miejsce w 
bilansie jej handlu zagranicz­
nego. (PAP)

Na zdjęciu — delegacja partyjno-rządowa z członkami Biura Po­
litycznego KC PZPR, premierem Piotrem Jaroszewiczem (w środ­
ku] oraz sekretarzem KC PZPR Edwardem Babiuchem (drugi od 
lewej) zwiedza ekspozycję polskiego przemysłu elektronicznego. 
W pawilonie tym pokazano wiele nowości tej branży, między in­
nymi produkowane w kooperacji ze Związkiem Radzieckim tele­

wizory odbierające program kolorowy.
Fot. — K. Przychodzkl

TAKON -73"

Imponująca ekspozycja
polskiego przemysłu

Otwarte w niedzielę, 23 bm. Międzynarodowe Targi Arty­
kułów Konsumpcyjnych „Takon-73” — stały się dużym wyda 
rżeniem w życiu gospodarczym naszego kraju. Ich zorgani­
zowanie stanowi jeden z przejawów troski, jaką kierow­
nictwo partii i rządu przywiązuje do stałego podnoszenia 
stopy życiowej ludności przez wzbogacanie zaopatrzenia ryn 
ku, drogą rozszerzania produkcji własnej jak i zwiększone­
go importu.

Oświadczenie K. Waldheima

Problemy międzynarodowe 
tematem debaty ZO ONZ

Sekretarz generalny ONZ, Kurt W al d h e i m występu­
jąc w programie amerykańskiej telewizji ABC, powitał z za­
dowoleniem podejmowane przez wielkie mocarstwa wysiłki 
na rzecz rozbrojenia i pozytywnie ocenił radziecko-amery- 
kańskie rokowania w sprawie ograniczenia zbrojeń strate­
gicznych oraz rokowania dotyczące wzajemnej redukcji sił 
zbrojnych i zbrojeń w Europie środkowej.
■Wyraził on pogląd, że odby­

wająca się obecnie Seśja Zgro 
madzenia Ogólnego ONZ mo­
że wnieść poważny wkład w 
sprawę utrwalenia pokoju i bez 
pieczeństwa.

mował śniadaniem przewodni 
czącego Sesji L. Benitesa i se* 
kretarza generalnego ONZ Kur 
ta Waldheima. .Uczestniczyli 
również ministrowie spraw za 
granicznych ZSRR — A. Gro-

Na otwarcie przybyli do 
Poznania członkowie Biura Po 
litycznego KC PZPR: premier 
Piotr Jaroszewicz i sekretarz 
KC PZPR Edward Babiuch. 
Obecni byli też wicepremierzy, 
ministrowie oraz gospodarze 
Poznania i Wielkopolski z I se 
kretarzem KW PZPR Jerzym 
Zasadą.

Targi „Takon-73” już w 
pierwszym dniu cieszyły się 
dużą frekwencją zwiedzają­
cych. Poznaniacy oraz przyby­
sze z całego kraju mieli okazję 
zobaczyć naprawdę imponują­
cą ofertę polskiego przemysłu, 
która zarówno jakością jak i 
różnorodnością wzorów, wy­
różnia się spośród pozostałych 
ekspozycji. Szczególnym zain­
teresowaniem cieszą się pawi­
lony polskiej elektroniki, prze 
mysłu meblarskiego, odzieżo­
wego i, włókienniczego oraz 
obuwniczego.
ZSRR — NASZ PIERWSZY 

PARTNER
W poniedziałek rozpoczęły * 

się tradycyjne spotkania dzień

Przewodniczący delegacji poi 
skiej na XXVIII Sesję ZO QNZ 
minister spraw zagranicznych 
PRL, Stefan Olszowski podej-

myko, NRD Otto Win zer,
NRF — Walter Scheel, Ekwa­
doru — J. L. Paredes, wicemi­
nister spraw zagranicznych Cze

Wybory kantonalne

chosłowacji M. Wejwoda

Protesty opinii światowej
oraz szefowie szeregu misji 
przy ONZ.

Rosną wpływy 
francuskiej lewicy

nikarzy z kierownictwami 
ekspozycji poszczególnych kra 
jów. Ze swoją ofertą, zapozna 
li dziennikarzy przedstawicie­
le ekspozycji Związku Ra­
dzieckiego.

Zgodnie z charakterem im­
prezy, 10 radzieckich central 
handlu zagranicznego, wysta­
wia w pawilonach poszczegól­
nych branż. Szczególnie oka­
zała jest radziecka kolekcja no 
wych modeli telewizorów’, ra­
dioodbiorników. adapterów i 
magnetofonów7. Po raz pierwszy 
pokazywany jest nowy model 
przenośnego magnetowidu, poz 
walającego na zapis audycji te 
lewizyjnych. Także w branży 
gosnodarstwa domowego, god­
nych obejrzenia jest wiele ra­
dzieckich wyrobów. Prezento­
wane tutaj są m. in. lodówki, 
pralki, odkurzacze, żelazka. 
Ciekawe są też ekspozycje ra­
dzieckiego przemysłu włókien 
niczego i zabawkarskiego.

Polska jest drugim co do 
wielkości obrotów partnerem 
Związku Radzieckiego. Nato­
miast w naszym handlu zagra 
nicznym, wymiana handlowa z 
ZSRR stanowi pierwszą pozy­
cję.

kiego i spożywczego. Jest to 
oferta obejmująca zarówno to 
wary już na naszym rynku zna 
ne, jak i nowe propozycje. Buł 
garscy handlowcy przyjechali 
do Poznania także w zamiarze 
poczynienia zakupów wyro­
bów przemysłu polskiego. Tar 
gi „Takon—73” — zdaniem kie 
rownictwa bułgarskiej ekspo­
zycji, winny przyczynić sie do 
zwiększenia wymiany handlo­
wej między Bułgarią i Polską 
oraz do zwiększenia udziału w 
tej •wymianie, artykułów kon­
sumpcyjnych.

KRONIKA TARGOWA
W dniach od 22 do 24 bm. 

przebywała w Poznaniu ra­
dziecka delegacja rządowa z 
pierwszym zastępcą prezesa 
Rady Ministrów Białoruskiej 
SRR W. Łobanokiem oraz am 
basadorem ZSRR w Polsce Sta 
nisławem Piłotowiczem.

Wieczorem, 24 bm. 
handlu zagranicznego 
Olechowski spotkał 
pawilonie „Polska w 
z ambasadorami i

minister
Tadeusz 
się w

RWPG” 
radcami

handlowymi krajów so-
cjalistycznych w Polsce oraz 
szefami pawilonów tych kra­
jów na obecnych targach, (k)

OFERTA BUŁGARII

Chilijska junta kontynuuje 
kampanię terroru i represji

Wczoraj o godzinie 15.42 cza 
su warszawskiego Zgromadzę 
nie Ogólne NZ rozpoczęło de­
batę na temat problemów mię 
dzynarodowych. (PAP)

W niedzielę, 23 września od­
była się we Francji pierwsza 
tura wyborów kantonalnych. 
Zjednoczona lewica: komuni­
ści. socjaliści i lewicowi rady-

Tradycyjny uczestnik po­
znańskich Targów. Bułgarska 
Republika Ludowa, prezentu­
je tym razem -wyroby trzech 
przemysłów: chemicznego, lek

kałowie odniosła w nich

Chilijska junta wojskowa nadal prowadzi kampanię terro­
ru i zastraszania ludności. Ciężarówki i pojazdy wojskowe 
przemierzają we wszystkich kierunkach ulice miasta, a nie­
które jego dzielnice otoczone są przez samochody pancerne. Pa 
trole wojskowe dokonują rewizji w domach i w fabrykach 
poszukując działaczy lewicy i współpracowników obalonego 
rządu. Trwają liczne aresztowania.
Przed Ministerstwem Obro­

ny ustawiają się długie kolej­
ki ludzi. którzv pragną dowie­
dzieć się o losie swych naj­
bliższych. Szczególnie bez­
względne represje wojsko sto­
suje wobec ludności robotni­
czych dzielnic Santiago.

Stojący na czele junty gen. 
Augusto Pinochet przyznał, że 
dotychczas aresztowano 8 tys. 
osób. Komunikaty wojskowe 
potwierdzała fakty rozstrzeli­
wania działaczy lewicy. Uważa 
s:ę. że na stadionie sportowym 
w stolicy oraz w koszarach in 
ternowano w nieludzkich wa­
runkach około 15 tys. osób po

Załoga „Skylaba" 
powraca na Ziemię

Po 59 dniach pobytu w prze 
strzeni kosmicznej załoga ame 
rykańskiej stacji orbitalnej 
„Skylab” rozpocznie dziś po­
wrót na Ziemię. O godz. 20 cza 
su warszawskiego statek ..Apol 
lo” z astronautami na pokła­
dzie odłączy sie od ..Skylaba” 
a o godz. 20.50 wejdzie w gęsie 
warstwy atmosfery. Wodowa­
nie kabiny nastąpi około godzi 
ny 23.30 na Pacyfiku w odle­
głości 224 mil na nołudnioww 
zachód od San Diego (Kalifor 
ni a). (PAP)

dojrzanych o współpracę z oba 
lonym rządem.

„Dokonany przez chilijską 
reakcję pucz wojskowy to naj­
bardziej okrutny i krwawy 
przewrót rządowy w historii 
krajów Ameryki Łacińskiej” — 
oświadczyli na konferencji pra 
sowej w Limie, członkowie kie 
rownictwa Zjednoczonej Cen­
trali Pracowników Chile.

Działacze związkowi, którym 
udało się uniknąć represji, po­
informowali, że lotnictwo jun­
ty w okresie przewrotu bom­
bardowało fabryki i zakłady 
pracy. Na rozkaz przvwódców 
junty rozstrzeliwano wielu lu­
dzi. Żołnierze często rozpra­
wiali się z całymi ■ rodzinami, 
nie szczędząc kobiet i dzieci.

Organizatorzy przewrotu po 
zostawili całkowitą swobodę 
działania faszystowskiej orga­
nizacji ..Ojczyzna i Wolność”, 
która dopuszczała się krwawe 
go terroru i rozprawiała się z 
przedstawicielami demokra­
tycznych i patriotycznych sił 
narodu Organizacja tą była 
ściśle związana z reakcyjhąsol 
dateską wojskową. , 

b ♦
Nadal nie milkną głosy pro­

testu na świecie w związku z 
zamachem stanu w Chile. Prze 
wodniczący Związkowej Radv 
Wykonawczej Jugosławii Dże*

DoGończe nie na str. 2

Wstępny projekt planu 
przestrzennego 

zagospodarowania kraju
Wczoraj odbyło się ostatnie 

posiedzenie rządowego zespołu 
ekspertów do spraw przestrzeń 
nego zagospodarowania kraju. 
Na posiedzeniu, w którym u- 
czestniczył przewodniczący Ko 
misji Planowania przy Radzie 
Ministrów, wicepremier Mie­
czysław Jagielski, zgłaszano 
końcowe uwagi do przedstawić 
nego projektu planu.

Uznano, iż po wprowadzeniu 
niewielkich zmian i uzupełnień* 
może on być przedstawiony 
rządowi. (PAP)

znaczny sukces, uzyskując łącz 
nie ponad 44 procent głosów, 
podczas gdy obóz większości 
rządowej (UDR, Niezależni Re 
publikanie oraz Centrum De­
mokracji i Postępu) zebrał tyl 
ko 20 procent głosów.

Wybory przyniosły dalsze 
umocnienie pozycji Francu­
skiej Partii Komunistycznej, na 
którą głosował co piąty wybór 
ca. Jak oświadczył sekretarz 
generalny FPK Georges Mar- 
chais wielu kandydatów ko­
munistycznych zostało wybra 
nych już w pierwszej turze, 
podczas gdy w wyborach 1967 
roku stawali oni także w 
drugiej turze. W kilkunastu 
przypadkach kandydat FPK 
uzyskał ponad 60 procent gło­
sów. jak np. w Colombes, la ' 
Murę czy Port Saint Louis.

PAP

Zapowiedź racjonowania 
paliw płynnych w USA
Doradca prezydenta Nixona 

do spraw polityki wewnętrznej 
Melvin Laird oświadczył w wy 
stąpieniu telewizyjnym w nie­
dzielę, że prawdopodobnie w 
ciągu najbliższych tygodni 
wprowadzone zostanie w USA 
racjonowanie paliw płyn­
nych.

Szef gospodarki energetycz­
nej John Love powiedział, że 
najbardziej tej zimy da się od 
czuć brak ropy do ogrzewa­
nia mieszkań. (PAP)

Komentarz na temat ropy 
bliskowschodniej zamieszcza­
my na str. 4.

Nawiązanie stosunków
Minister spraw zagranicznych 

PRI, Stefan Olszowski i sekretarz 
stanu do spraw zagranicznych Fi­
lipin Carlos Romulo dokonali w 
Nowym Jorku wymiany listów usta 
nawiajacych stosunki dyplomatycz 
ne miedzy obydwoma krajami.

Delegacja FSZMP w Pradze
Wczoraj na zaproszenie KC So­

cjalistycznego Związku Młodzieży 
CSRS (SSM), udała sie do Pragi 
delegacja Rady Głównej FSZMP 
z nrżcwodniczacym — Stanisławem 
Cjoskiem.

obydwu tych instytucji — na kon 
tynencie afrykańskim.

Wysłannik Sadata w DRW
Wysłannik szefa państwa egip­

skiego wiceprezydent republiki, 
Husejn al Szafei, odbywający po­
dróż po krajach azjatyckich, opu­
ścił Pekin i udał sie do Hanoi.

PAP RADIOINF.Wt TEL EFONEM
RADp •'N I E^?AP

PAP

go ambasadora oraz personel am­
basady.

Brytyjskie samoloty dla RPA
Brytyjskie towarzystwo „Rolls- 

Royce” zawarło tajne Dorozumie­
nie o dostawie dużej partii ćwi­
czebnych samolotów wojskowych 
dla rasistowskiego reżimu RPA.

W. Brandt w Nowym Jorku
Do Nowego Jorku przybył kanc­

lerz NRF W. Brandt. Wczoraj roz 
począł on oficjalna wizytę w Sta­
nach Zjednoczonych, w czasie któ 
rej m. in. wygłosi przemówienie 

'na forum ONZ i spotka sie z pre­
zydentem Nixonem.

Sesja MFW i Banku Światowego
Prezydent Kenii Tonio Kenvatta 

dokonał w Nairobi uroczvst>eo 
otwarcia dorocznej sesii Między­
narodowego Funduszu Walutowego 
t Banku Światowego. odhvwaiacoi 
Me — no raz nierwszy w historii

Finlandia reprezentantem NRD Kandydat na prezydenta
Przychylaiac sie do prośby NRD, Przywódca ugrunowania poli- 

rzad Finlandii podjął decyzje, na tyczni* go ..Szeroki Ruch Kolumbii 
mocv której będzie r>nr«z*ntow'ar
w Chile interesy NRD. Jak wiado­
mo. rząd NRD nostanowił 21 bm.

skr” senator Hernando Echererria 
Mena wvbranv został kandvda-

------------.... v—.. tern na nrrzydenfa w wyborach, 
zerwrć stosunki dvpiomatvczne z które odbędą «!e w nrzyszłvm ro- 
Cbile i odwołać z tego kraju swe- ku w Kolumbii.

Delegacja Bundestagu 
przybyła do Moskwy
Z tygodniową oficjalną wi­

zytą do Moskwy przybyła wczo 
raj delegacja zachodnionie- 
mieckiego Bundestagu. Na cze 
le delegacji stoi przewodniczą 
ca parlamentu NRF. Annema- 
rie Renger. W skład delegacji 
wchodzą przewodniczący frak 
cji parlamentarnych:' SPD — 
Herbert Wehner i FDP — Wolf 
gang Mischnick oraz dwaj wi 
ceprzewodniczący frakcji par 
lamentarnej CDU/CSU — Ri­
chard von Weizsaecker (CDU) 
i Richard Stuecklen (CSU).

Peron zwycięża 
w Argentynie

Juan 
nych

Peron w niedziel- 
wyborach prezydenc-

kich w Argentynie odniósł zde 
cydowane zwycięstwo, zdoby­
wając ponad 61 procent gło­
sów. W ten sposób — po 18 la­
tach na wygnaniu — Peron po 
raz trzeci obejmie urząd prezy 
denta kraju. Jest to, jak stwier 
dzają obserwatorzy w Buenos 
Aires, najbardziej zdumiewają 
cy powrót na scenę polityczną
jaki wydarzył się 
Łacińskiej.

Rywal Perona, 
Partii Radykalnej

w Ameryce

przywódca 
senator Ri-

cardo Balbin zyskał według 
wstępnych obiiczeń 24,5 pro­
cent głosów, a Francisco Man- 
rique (Federalistyczny Sojusz 
Ludowy) 12 procent.

Kandydaturę Juana Perona 
wysuniętą przez koalicję Wy­
zwoleńczego Frontu Sprawiedli 
wości poparły także Partia Ko 
munistyczna, Socjalistyczna 
Partia Ludowa i kilka innych 
postępowych partii kraju.

Choć zwycięstwo Perona by 
ło powszechnie przewidywane, 
to procent uzyskanych głosów 
zaskoczył wielu obserwato­
rów. Senator Balbin oświad­
czył, że jego partia będzie popie 
rać nowy rząd, lecz zapowie­
dział jednocześnie, iż będzie 
czuwał nad realizacją obiet­
nic przedwyborczych głoszo­
nych przez peronistów. (PAP)



Propozycje wyjścia z impasu

Światowy deficyt zbóż
mniejszy mz przypuszczano

W siedzibie FAO w Rzymie opublikowano komunikat na
temat posiedzenia przedstawicieli krajów eksporterów
zbóż, które odbyło się ostatnio pod przewodnictwem i z ini­
cjatywy dyrektora generalnego FAO, dr Addeke H. 
B o e r m y.

Święto szkoły w Kaliszu
W posiedzeniu uczestniczyli

Trwałe wartości leninowskich
zasad pokojowego współistnienia

I Przemówienie Leonida Breżniewa w Taszkiencie |

KRONIK A

Plenum TKKŚ w Poznaniu

Zjazd wychowanków 
Liceum im. A. Asnyka

W sobotę i niedzielę od­
bywał się w grodzie nad 
Prosną zjazd byłych wycho­
wanków Gimnazjum i Liceum 
im. Adama Asnyka. Szkoła ta, 
do której uczęszczał poeta, no 
si to imię od 50 lat. Okazję do 
spotkania stanowił jubileusz 
200-lecia istnienia szkoły, po­
wołanej przez Komisję Eduka 
cji Narodowej, a od 150 lat 
mieszczącej się w gmachu przy 
ul. Grodzkiej.

Zjazd rozpoczął się od od­
słonięcia tablicy pamiątkowej?, 
umieszczonej na murach szko 
ły. W uroczystości tej udział 
wzięło ponad 600 wychowan­
ków Liceum Asnyka. Obecni 
byli także przedstawiciele 
władz wojewódzkich i miej­
skich.

W Teatrze im. Wojciecha Bo 
gusławskiego, dokąd uczestnicy 
zjazdu przeszli w pochodzie 
przez miasto odbyło się sympo 
zjum, na którym referat o tra 
dycjach szkoły wygłosiła prof. 
Janina ChWilczyńska. Nauczy 
C*iele, młodzież szkolna i byli 
wychowankowie wystosowali 
okolicznościowy list do Minis 
tra Oświaty i Wychowania. Ofi 
cjalne uroczystości zakończył 
program artystyczny, przygo­
towany przez uczniów szkoły, 
której dawni wychowankowie 
odbywali również w niedzielę 
spotkania koleżeńskie i wycie 
czki po mieście, (kos)

reprezentanci Argentyny, 
stralii, Francji. Kanady, 
nów Zjednoczonych 
Wspólnego Rynku.

Na wstępie posiedzenia

Au- 
Sta- 
oraz

dyr.
Boerma wskazał na zagrożenie, 
jakie powoduje fakt zaostrza-
nia się w ostatnich 
cytu zbóż w skali 
Zgłosił on szereg

latach defi 
światowej, 
propozycji

pod adresem krajów — ekspor 
terów.

Zmierzają one do rozszerze­
nia areału upraw i zastępowa 
nia zbóż paszowych innymi pro 
duktami. Zaproponował także 
utworzenie światowej rezerwy 
zbóż oraz systemu informacyj 
nego, który umożliwiłby FAO 
w porozumieniu z eksportera­
mi i krajami mającymi potrze­
by importowe ustalać z góry, 
po okresie zbiorów, popyt i po 
daż w skali międzynarodowej i 
na tej podstawie zapewnić mo 
żliwie najpełniejsze zaspokoję 
nie potrzeb.

Na podstawie najnowszych 
danych dotyczących wysoko-

189 przemówieniu wygłoszo* 
W nym podczas uroczysto 

ści L. Breżniew oświad 
czył, że zasady pokojowego 
współistnienia powinny stać 
się niezmienną formą całego 
życia międzynarodowego na 
wszystkich kontynentach. Opo 
wiadamy się za trwałym poko 
jem, to zaś zakłada nie tylko 
wyrzeczenie się wojny, jako 
formy rozstrzygania spornych 
problemów między państwami, 
ale ustanowienie określonego 
wzajemnego zrozumienia i za 
ufania między nimi oraz roz­
wój współpracy na zasadach 
całkowitej równości i wzajem 
nych korzyści — powiedział se 
kretarz generalny KC KPZR.

ZSRR uważa polepszenie sto 
sunków radziecko — amery­
kańskich za organiczna część 
składową ogólnego procesu 
gruntownej zmiany klimatu 
międzynarodowego na naszej 
planecie — stwierdził L. Bre­
żniew. Jest to część nader wa 
żna, ale wcale nie dlatego, że 
te dwa państwa dysponują 
rzekomo jakimiś „wyjątkowy­
mi” prawami w polityce mię-

dzynarodowej lub też roszczą 
sobie pretensje do wspólnego 
decydowania o losach świata. 
Ze'względu na wojskowy, go­
spodarczy i naukowo — techni 
czny potencjał Związku Ra­
dzieckiego i USA, stan stosun 
ków między nimi obiektywnie 
wywiera wpływ na sytuację
międzynatrodovzą całości

ści plonów w br. ustalono,
tegoroczna 
eksporcie 
światowej

że
podaż zbóż w 

wyniesie w skali 
około 60 min ton.

Oznacza to, że deficyt zbóż oce 
niany pierwotnie na 9 mim ton 

w skali światowej, będzie mniej 
szy niż przypuszczano. Zadecy 
dowały o tym wysokie zbiory 
w USA, ograniczenie przez 
wiele państw planów importo­
wych na skutek wysokich cen 
oraz lepsze od przewidywa­
nych zbiory w innych czę­
ściach świata. (PAP)

Fiasko międzynarodowej konferencji

'„Goplana" złotą medalistką

Uznanie dla polskiego 
przemysłu cukierniczego

Na konferencji przemysłów 
cukierniczych krajów RWPG w 
Bratysławie uhonorowano wie­
le polskich wyrobów medala­
mi i listami pochwalnymi.

Złote medale uzyskały: cze­
kolada śmietankowa „Zamko­
wa” oraz torciki waflowe pro­
dukcji zakładów im. 22 Lipca 
w Warszawie, krówki mleczne 
z'Milanówka, sezamki z war­
szawskiej „Syreny” oraz rurki 
waflowe z ..Goplany” w Po­
znaniu. (PAP)

Piraci powietrzni bezkarni?
Przed paroma dniami za­

kończyła się w Rzymie 
Nadzwyczajna Sesja 

Zgromadzenia Międzynarodo­
wej Organizacji Lotnictwa Cy 
wilnego (ICAO), poświęcona 
zwiększeniu bezpieczeństwa w 
komunikacji lotniczej. Równo­
cześnie te same problemy oma 
wiano na międzynarodowej 
konferencji dyplomatycznej z
udziałem również tych
jów, które nie należą 
ICAO.

W związku z nasilaniem 
w ostatnich latach plagi

kra- 
do

się 
Pi­

ractwa powietrznego ! aktów 
terroru na lotniskach, uczestni 
cy obrad zmierzali do uzupeł­
nienia konwencji międzynaro­
dowych. przede wszystkim- 
haskiej i montrealskiej, za­
wierających niewystarczające 
w obecnej sytuacji normy pra­
wa międzynarodowego, doty­
czące zwalczania piractwa i 
terroryzmu w lotnictwie cy­
wilnym oraz międzynarodo­
wej współpracy w tym zakre­
sie.

Blisko miesięczne obrady z 
udziałem delegacji ponad 100 
państw nie przyniosły rezulta­
tów. Ani jeden • wniosek nie 
uzyskał wymaganej większości 
dwóch trzecich głosów. Jedy­
nym pozytywnym wynikiem 
obrad było potępienie przez 
ich uczestników aktu uprowa-

dzenia w sierpniu br. libańskie 
go samolotu pasażerskiego 
przez izraelskie lotnictwo woj 
skowe.

Delegacja polska opowiada­
ła się za wprowadzeniem do 
międzynarodowego ustawo­
dawstwa o lotnictwie cywil­
nym zasady preferencji ekstra 
dycji nad ściganiem sprawców 
porwań i aktów terroru przez 
■władze kraju, w którym ujęto 
przestępców. Stanowisko ta­
kie zajmują wszystkie kraje 
socjalistyczne, liczne kraje za 
chodnie i trzeciego świata.

Przedstawiciel Międzynaro­
dowej Federacji Krajowych

akty piractwa nie miałyby 
miejsca. Na tym samym sta-
nowisku stoją 
przytłaczająca 
publicznej w 
listycznych i

linie lotnicze i 
część opinii 

krajach socja- 
na zachodzie,

Stowarzyszeń Pilotów
(IFALPA) złożył w związku z 
tym oświadczenie, w którym 
zapowiedział, że organizacja 
ta podejmie daleko idące kro­
ki w celu zmuszenia między-
narodowej społeczności
państw cywil’zowanych do su­
rowego karania piratów i ter­
rorystów powietrznych. Prze­
widuje się nawet możliwość 
długotrwałego strajku pilotów, 
równoznacznego z wstrzyma­
niem międzynarodowej komu­
nikacji lotniczej.

Na marginesie obrad 
rzymski korespondent

ICAO 
PAP,

Zachmurzenie duże z większymi 
przejaśnieniami Miejscami niewiel 
kie opady. Chłodniej. Temperatu­
ra maksymalna od 8 st. na północ­
nym wschodzie i 12 st. w centruty 
do 16 st. na południowym zacho­
dzie. Wiatry umiarkowane z kie­
runków wschodnich.

Zdzisław Morawski, pisze:
Piloci i pracownicy naziem­

ni lotnictwa cywilnego na ca/ 
łym świecie od dawna stoją 
na stanowisku, że przyjęcie 
powszechnie obowiązującej za 
sady ekstradycji piratów i ter 
rorystów lotniczych mogłoby 
radykalnie ukrócić tę plagę. 
Gdyby bowiem porywacz wie- 
dziął z góry, że zawsze odda­
ny zostanie w ręce wymiaru 
sprawiedliwości tego kraju, z 
którego uprowadził samolot,

gdzie piractwo powietrzne wy­
stępuje najczęściej.

Jednakże akty piractwa do­
konywane są niekiedy przez 
Członków organizacji powołu­
jących się na związki z pa­
lestyńskim ruchem wyzwoleń­
czym. Organizacja Wyzwole­
nia Palestyny potępia z reguły 
te poczynania.

Pomimo to niektóre pań­
stwa arabskie pragnęłyby wy­
łączyć z zasady ekstradycji 
akty piractwa wiążące się. z 
działalnością ruchu palestyń­
skiego. Izrael opowiada się 
oczywiście przeciw propo­
zycjom arabskim wprowadze­
nia sankcji międzynarodo­
wych wobec „piractwa pań­
stwowego”, czyli uprowadza­
nia samolotów cywilnych np. 
przez lotnictwo wojskowe ob­
cego kraju, jak to miało miej­
sce z samolotem pasażerskim 
Libańskich Linii Lotniczych.

Pewne kraje zachodnie nie 
są zainteresowane rozszerza­
niem konwencji o ekstradycji, 
ponieważ posiadają z większoś 
cią innych krajów zachodnich 
dwustronne umowy regulują­
ce generalnie ten problem. 
Do tych i podobnych czynni­
ków obiektywnych doszły na 
konferencji spory ambicyjne, 
ponieważ niektóre państwa 
czy grupy państw chciały za 
wszelką cenę przeforsować 
własne propozycje, odrzucając 
możliwość ich zmiany i głosu­
jąc przeciw wszelkim innym, 
nawet zbliżonym wnioskom.

PAP -

szczególnie jeśli chodzi o roz­
wiązywanie problemów wojny 
i pokoju.

Leonid Breżniew podkreślił, 
że doniosłe, zasadnicze układy 
i porozumienia z Francją, USA 
i NRF służą temu samemu szła 
chętnemu celowi — sprawie od 
prężenia, zapewnienia pokoju 
i rozwojowi pokojowej współ 
pracy. To, co osiągnięto w os­
tatnim okrśsie, doprowadziło 
już do dostrzegalnych, pozy­
tywnych przemian w sytuacji 
światowej. W szczególności do 
świadczenie rozwoju stosun­
ków ZSRR z niektórymi kra­
jami kapitalistycznymi potwier 
dza, że leninowskie zasady po 
kojowego współistnienia stano 
wią niezawodną drogę do roz 
szerzenia kontaktów gospodar 

, czych. Z kolei długotermino­
we porozumienia gospodarcze 
cementują pokojowe stosunki 
między krajami. Uważamy, że 
w tej płaszczyźnie możliwy 
jest dalszy postęp, rzecz jasną 
przy przyjęciu za punkt wyj­
ścia zasady wzajemnych ko­
rzyści i ogólnie uznanych norm 
równoprawnej i wolnej od dy 
skryminacji współpracy — 
stwierdził Leonid Breżniew.

W dalszym ciągu przemowie 
nia sekretarz generalny KO 
KPZR oświadczył, że sytuacja 
w Azji ulega stopniowemu po 
lepszeniu, i że jest przekonany, 
iż proces ten będzie rozwijał 
się dalej z pożytkiem dla spra 
wy pokoju i postępu. Podobnie 
jak w Europie, również tutaj 
wielką rolę może odegrać kon 
struktywna polityka państw 
socjalistycznych, występują­
cych na rzecz pokoju, suweren 
ności i niezależności narodów 
— powiedział L. Breżniew. 
Związek Radziecki, MRL, DRW 
i KRL-D wnoszą wielki wkład 
do umocnienia pokoju i rozwo­
ju międzynarodowej współpra 
cy na kontynencie azjatyckim. 
Wybitną' rolę w kształtowaniu 
losów Azji spełniają niewąt­
pliwie także Indie.

Wkrótce przybędzie z wizytą 
do Moskwy premier Japonii — 
Kakuei Tanaka. Przy dobrej 
woli obu stron oraz obopólnym 
dążeniu do wzajemnego zrozu 
mienia i poszanowania intere­
sów drugiej strony, wizyta ta, 
w naszym przekonaniu, może 
stać się ważnym punktem wyj 
ścia w nowym rozwoju stosun 
ków między naszymi krajami 
— powiedział L. Breżniew. — 
To zaś będzie oznaczało dalsze 
pogłębienie odprężenia politycz 
nego w całym świecie.
. Sekretarz generalny KC 
KPZR podkreślił, że linia po­
działu przebiega nie między

wielkimi a małymi • krajami, 
lecz między polityką pokoju, a 
polityką agresji i reakcji. ZSRR 
z szacunkiem odnosi się do an 
tyimperialistycznego progra­
mu, jaki nakreślony został w 
Algierze.
Mówca stwierdził, że są kraje, 

których polityka w istocie wy 
mierzona jest przeciwko „świe 
żemu powiewowi przemian w 
życiu międzynarodowym”. Od­
nosi się to w pełni do polityki 
zagranicznej takiego państwa 
jak ChRL, którego przywódcy 
w dalszym ciągu skrycie, a 
niekiedy również jawnie wy­
stępują przeciwko rozładowa­
niu napięcia międzynarodowe­
go, przeciwko umocnieniu po­
koju, bezpieczeństwa i rozwo­
ju pokojowej współpracy mię­
dzy państwami, zwłaszcza w 
Europie i w Azji.

Leonid Breżniew stwierdził, 
że w Pekinie w dalszym ciągu 
wysuwane są niedorzeczne, fan 
tastyczne oskarżenia wobec 
Związku Radzieckiego o rzeko 
me agresywne zamiary w sto­
sunku do Chin — aż do planów 
„połknięcia Chin”. Fałsz tych 
oskarżeń jest od dawna całko­
wicie oczywisty dla całego świa 
ta. Przywódcy chińscy niewąt 
pliwie lepiej wiedzą, w jakim 
celu uważają za niezbędne kon 
tynuowanie podobnej polityki.

Leonid Breżniew poinformo­
wał, że w czerwcu br. KC 
KPZR, Prezydium Rady Naj­
wyższej ZSRR i rząd radziec­
ki oficjalnie zaproponowały 
kierowmictwu chińskiemu za­
warcie przez ZSRR i ChRL u- 
kładu o nieagresji, którego 
tekst zawierałby zobowiązanie 
stron że nie dokonają na sie­
bie napaści przy użyciu jakich 
kolwiek rodzajów broni, oraz 
że nie będą groziły taką napa­
ścią. Kierownictwo ChRL nie 
raczyło nawet udzielić odpo­
wiedzi na tę zupełnie konkret­
ną propozycję — stwierdził L. 
Breżniew.

Znaczną część swego przemó 
wienia Leonid Breżniew poś­
więcił także Uzbekistanowi — 
środkowoazjatyckiej republice 
radzieckiej. (PAP)

Aktualne zadania ideologiczne 
były przedmiotem obrad zebrania 
plenarnego Zarządu Wojewódzkie­
go TKKS w Poznaniu. Odbyło się 
ono w minioną niedzielę. Omawia 
no też realizację uchwały II Kra­
jowego Zjazdu Towarzystwa Krze 
wienia Kultury Świeckiej.

Do najbardziej aktualnych zadań 
ideologicznych TKK§ należą spra­
wy upowszechniania w społeczeń- 
stwie zasad naukowego, materiali- 
stycznego poglądu na świat i ży. 
cie społeczne, popularyzowanie 
świeckiej, socjalistycznej etyki 
współudział w kształtowaniu no­
wego modelu moralno-obyczajowe 
go w życiu społecznym i rodzin­
nym, udział w socjalistycznym wy 
chowaniu młodzieży.

Najbardziej zasłużonym działa- 
czom Towarzystwa wręczono od- 
znaczenia. M. in. Złoty Krzyż Za­
sługi otrzymał prezes Zarządu Po­
wiatowego TKKS w Koninie — 
Roman Sobczak. (bg)

Delegacja JUSO w Polsce
W Warszawie odbyła się konfe­

rencja prasowa, przebywających w 
Polsce — na zaproszenie Rady 
Głównej FSZMP — członków dele­
gacji młodych socjalistów NRF 
(JUSO — młodzieżowej organizacji 
SPD). Wizyta w naszym kraju tej 
delegacji, na której czele stoi prze 
wodniczący Zarządu Federalnego 
— Wolfgang Roth jest kon­
tynuacją dialogu prowadzonego z 
młodymi socjalistami m. in. pod­
czas X Festiwalu Młodzieży i Stu­
dentów w Berlinie.

Dziennikarzy poinformowano m. 
in. o zawarciu porozumienia o 
współpracy między młodymi socja 
listami a polskim ruchem młodzie­
żowym. Przewiduje się m. in. wza 
jemną wymianę lektorów, współ­
pracę między młodzieżą JUSO z 
okręgu Szlezwik-Holstein, a akty­
wem młodzieżowym Ziemi Gdań­
skiej. (PAP)

,Order Uśmiechu"
dla J. Glinkowskiego

Kapituła „Orderu Uśmiechu” 
przyznawanego pod egida redakcji 
„Kuriera Polskiego” w Warszawie 
nadała ostatnio kolejne „słonecz­
ne odznaczenia”. M. in. „Order 
Uśmiechu” otrzymał harcmistrz Jó 
zef Glinkowski z Kostrzyna Wiel­
kopolskiego.

Od 25 lat jest on opiekunem wie­
lu drużyn harcerskich, wychowaw 
cą młodzieży, bez reszty oddanym 
Sprawom swoich podopiecznych.

Po raz pierwszy Ordery uśmie­
chu” przyznano także przyjacio­
łom dzieci za granica: w Jugosła­
wii, USA i ZSRR, (c)

Protesty opinii światowej
Dokończenie ze str. 1 

mai Bijedlc oświadczył, że siły 
wstecznictwa za wszelką cenę 
usiłują zmienić bieg historii.

W stolicy Norwegii utworzo­
no komitet solidarności z Chi­
le. Przedstawiciele 18 francus­
kich organizacji społecznych 
wezwali do kampanii solidar­
ności z narodem chilijskim na 
terenie całego kraju.

Stoczniowcy Szkocji i północ 
no-wschoanich rejonów Anglii 
domagają się nieprzekazywa- 
nia w ręce junty chilijskiej 
okrętów wojennych, zbudowa-

Ozf<łehzv 
opracował Zbyjrek Kruszona

Zmarł Pablo Neruda

nych tam na zamówienie 
lijskiego Frontu Jedności 
dowej.

Miliony robotników

chi- 
Lu-

wło-

Stali przedstawiciele Egiptu 
i Syrii przy ONZ skierowali na 
ręce przewodniczącego Rady 
Bezpieczeństwa notę, w której 
potępiają przemoc i samowolę 

. junty wojskowej.
Brytyjskie związki zawodo­

we potępiły uznanie chilijskiej 
junty wojskowej przez konser 
watywny rząd W. Brytanii. Se 
kretarz generalny Kongresu 
Związków Zawodowych (TUC) 
Lionel Murray oświadczył: to 
wyjątkowo smutna wiadomość, 
że rząd brytyjski tak szybko 
uznał reżim wojskowy w Chi 
le,. który brutalnie depcze pra­
wa robotników i związków 
zawodowych. (PAP)

W niedzielę wieczorem w je 
dnym ze szpitali w Santiago 
zmarł w wieku 69 lat Pablo 
Neruda. Przyczyną śmierci był 
rak.

Pablo Neruda był najwię­
kszym współczesnym poetą A 
meryki Łacińskiej i laureatem 
Nagrody Nobla. Do września 
1972 r. był on ambasadorem 
Chile we Francji.

Po zamachu stanu z U wrze 
śnia junta zastosowała wobec 
ciężko chorego poety areszt do 
mowy; jego willa została izo­
lowana przez wojsko. Dopiero 
umierającego przewieziono do 

^szpitala w Santiago.

Rada Wykonawcza UNESCO 
uczciła w poniedziałek minu4- 
tą ciszy pamięć wielkiego poj­
ęty chilijskiego. W roku ubie­
głym Neruda był członkiem 
Rady Wykonawczej UNESCO.

skich wzięło udział w krót­
kotrwałym strajku powszech­
nym, który był wyrazem pro­
testu przeciwko krwawym re­
presjom w Chile.
r- ------——-

„Koziołki** płacq
9, 20, 21, 26, 36, dod. 38

W 854 grze, której losowanie od-
było\ się

Miesięcznie 17,50...
...płaci się za prenumeratę 

„GŁOSU WIELKOPOLSKIE­
GO". Prenumerata — ni eon r a 
niczona dla wszystkich — iest 
jedyną gwarancją stałego o- 
frzymywania „Głosu".

Wpłaty \ ni konto RSW 
„Prasa — Książka — Ruch" 
Przedsiębiorstwo Upowszech­
niania Prasy i,Książki, uk Zwie 
rzyniecka 9 60-613 Poznań, 
PKO nr 5-6-151, można doko 
nywać na listopad br. do 5 paź 
dziernika. Natomiast do 15 
października przyjmują wpła­
ty listonosze i obwodowe łu- 
rzędy pocztowe. /

1973 r. 
kładów 
Fundusz 
401.093 
grane I

w dniu 
wpłynęło 
wartości

23 września
243.087 za-

729.261 Zt

zł.
wygranych wynosi!

Fundusz na wy-
stopnia w następnych

grach wynosi: 500.000,—zł.
Stwierdzono: 17 „czwórek” P° 

zł. 7.149,— ; 34 „trójki premiowa­
ne” po zł. 198,— 902 „trójki” P° 
zł. 98,— ; i.oil „dwójek premiowa­
nych” po zł. 26.—; 15.420 „dwójek'.’ 
po zl. 6—.

Losowanie 855 gry odbędzie się 
30 września 1973 r. w Krotoszynie 
na Rynku o godzinie 12.30. Wylos° 
wane będzie dodatkowo czterocy­
frowa końcówka banderoli na któ­
rą przypadnie: 2.500,—zł, na kupo­
ny z banderolą 5-zakładową 
500,— zł na kupony z banderolą
I-zakładową.

6799-K1
,, Toto-Lotek**

6, 12, 13, 26, 30, 35 dod. 38
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MŁODZI WOBEC PRZYSZŁOŚCI
Treści Plenum KC PZPR wcielane w czyn

Każdy naród kocha swo~ 
ja młodzież. I choć jest 
w tym uczuciu coś z 

miłości własnej — poorzez mło 
dzież kocha się cząstkę same­
go siebie — to jednak dominu 
je w nim nadzieja i pragnie­
nie najlepszego przygotowania 
młodej generacji do kontynu­
owania dzieła poprzednich po 
koleń oraz do podjęcia budo­
wy lepszej przyszłości. Dlatego 
każdy prawidłowo rozwijający 
się naród stara się wyposażyć 
swoje młode pokolenie w to, 
c0 w nim najlepsze, we wszyst 
kie umiejętności, cechy cha­
rakteru i wartości ideowe nie 
zbędne dla osiągnięcia narodo 
wych celów.

Przez wieki całe problemem 
polskim numer jeden była spra 
wa niepodległości i niezawisło 
ści narodowego bytu. Kolejne 
polskie pokolenia określały 
swoją postawę wobec własne 
go narodu zbrojną walką i 
ofiarą krwi. Obecne młode po 
kolenie jest pierwszym od 
dwustu lat — przypomniał Ed 
ward Gierek na katowickim 
zlocie przed dwoma laty — 
które niepodległość państwa i 
jego bezpieczeństwo ctrzyma- 
ło iako wdano od swoich ojców 
i matek. Można więc powie­
dzieć, że jest to pokolenie hi­
storycznej szansy.

Dorosnąć do zadań
Szansą tą jest osiągnięcie ce 

lu. który znalazł swój skróto­
wy wyraz w haśle „Zbuduje­
my druga Polskę’’, a który o- 
znacza Polskę rozwinięta go­
spodarczo, zapewniająca swo­
im obywatelom wysoki stan­
dard życia, znajdująca się w 
czołówce współczesnego roz­
woju społecznego i cywilizacyj 
nego. Jest to zarazem idea 
przewodnia obecnego orog.ra- 
mu społeczno-ekonomicznego, 
który — nakreślony orzez par 
tię — jest programem całego 
narodu. Przed młodym ookole 
niem nrogram ten otwiera mo 
źliwości ukształtowania Polski 
na miarę własnych ambicji.

Do zadania na taką skalę 
trzeba jednak dorosnąć, przy 
czym stopnia dojrzałości nie 
wyznacza umowna granica wie 
ku. Powinnością natomiast na 
rodu i państwa jest stworze­
nie takiego systemu rozwija­
nia zdolności i kształtowania 
użytecznych społecznie po­
staw, który pozwoli młodym 
dojrzałość tę, wraz z wiarą we 
własne siły, osiągnąć jak naj­
wcześniej.

ży. Przypomnijmy, że w roku 
1971 wychowanie młodzieży 
stało się tematem plenarnego 
posiedzenia Komitetu Woje­
wódzkiego PZPR w Poznaniu; 
uchwała i tezy programowe' 
VII Plenum Komitetu Central 
nego pozwoliły więc pogłębić i 
rozwinąć wielkopolski orogram 
pracy z młodzieżą, przyjęty 
plenum KW.

Młodzi w awangardzie postępu
W okresie po VII Plenum 

KC partii nastąpiło wyraźne 
ożywienie we wszystkich ogni 
wach frontu wychowawczego, 
obejmującego organizacje par 
tyjne, rady narodowe, związki 
młodzieży, zakłady pracy i 
związki zawodowe, szkoły i or 
ganizacje społeczne — w któ­
rych uchwała VII Plenum sta 
ła się podstawą do opracowa­
nia programów oddziaływania 
wychowawczego.

Nie o krzątaninę organiza­
cyjną jednak chodzi. Ważne 
jest to, że w ślad za upowszech 
nieniem treści VII Plenum 
idzie coraz częstsze odwoływa 
nie się do sił. talentów i zapa­
łu młodych. Przybyło reprezen 
tantów młodzieży na różnych 
szczeblach zarządzania i kiero 
wania zakładem produkcyj­
nym, organizacją, instytucją 
lub urzędem.

Również sama młodzież Wiel 
kooolski - wprowadziła treści 
VII Plenum w krwiobieg swo 
jego działania. Wzrost zaanga 
żowania i aktywności młodych 
widoczny jest przede wszys­
tkim w sferze produkcji i go­
spodarki. W ramach patrona­
tu ZMS nad budownictwem 
mieszkaniowym wybudowano 
już w Wielkopolsce prawie pół 
tysiąca mieszkań. Prawie 200 
szkół i zakładów produkcyj­
nych zgłosiło w tym roku ak­
ces do ZMS-owskiego Turnie 
ju Młodych Mistrzów Techni­
ki. w roku przyszłym będzie 
prawdopodobnie stu uczestni­
ków więcej. Tylko w jednej 
niedzieli czyłiów s>połecznych 
wzięło udział ponad 50 tysięcy 
członków ZMS.

Wszyscy harcerze Chorągwi 
Wielkopolskiej, do których orzy 
łączyła się również młodzież 
niezorganizowana, realizowali 
zadania ostatniego Alertu, o- 
głoszonego w związku z 30 ro­
cznicą powstania Ludowego 
Wojska Polskiego.

Na wsi członkowie Socjalisty 
cznego Związku Młodzieży 
Wiejskiej sa inicjatorami wię 
ks^ości przedsięwzięć, które to 
ruja drogę przemianom socja 
listycznym. W masowym kon­
kursie racjonalizatorskim pod 

na • kwalifikacje w zespołach

nazwą Techniczne Targi Mło­
dzieży Wiejskiej weźmie w tym 
roku udział ponad 150 uczest­
ników (rok temu było ich stu). 
We współzawodnictwie pomię 
dzy zespołami młodego rolnika 
uczestniczy po kilka tysięcy 
młodych gospodarzy. Dwanaś­
cie tysięcy młodych podnosi 

przy
sposobienia rolniczego, 30 tysię 
cy członków ZSMJ7 brało w 
tym roku udział w akcji „Każ­
dy kłos na wagę żlota“.

Od Nowej Huty do E-8
Młodzież wielkopolska, zjed 

noczona po VII Plenum w Fe 
deracji Socjalistycznych Zwią 
zków Młodzieży Polskiej pod­
jęła zaciąg 30-lecia PRL dla 
budowy magistrali E—8. At­
mosfera i entuzjazm towarzy 
szący tej budowie wpisują trą 
sę E—8 w ciąg wspaniałej tra­
dycji zapoczątkowanej przez 
pierwsze pokolenie młodych bu 
downiczych Polski Ludowej, 
którzy w nieporównanie trud­
niejszych warunkach kopali 
fundamenty pod Nową Hutę i 
inne wielkie budowy minione 
go trzydziestolecia. 

Te i wiele innych pozyty­
wnych zjawisk, które wystąpiły

W niektórych krajach zachodnich, głównie zaś w Anglii i USA, 
zyskały sobie licznych nabywców specjalne, akumulatorowe
wózki „Melex", m. in dla grających w golfa. Produkuje je Wy­
twórnia Sprzętu Komunikacyjnego w Mielcu. Stanowią one — 

z na zdjęciu — także przedmiot oferty na obecnych Międzyna­
rodowych Targach Artykułów Konsumpcyjnych „TAKON 73" 

w Poznaniu.
Fot. — K. Przychodzki

w środowiskach młodzieżo­
wych i w poczynaniach wokó. 
młodzieży nie powinny prze 
słonic występujących jeszcze 
tu i ówdzie przypadków spłj 
cenią idei zawartych w uchwc 
le VII Plenum KC partii, sprc 
Wadzenia ich do zabiegów fo; 
malnych, przypisujących odpc 
wiedzialność za młodzież okre 
ślenym ogniwom wychowaw­
czym czy organizacjom.

Przypomnijmy wiec za teza­
mi programowymi VII Plenum 
że „mamy do czynienia z wiel 
kiej wagi zadaniem ogólnopar 
tyjrym, ogólnopaństwowym i 
ogólnospołecznym, które tylke 
wtedy zna idzie skuteczne roz­
wiązanie, kiedy będzie przez 
wszystkich doceniane, rozum’.? 
nę i traktowane jak własne. 
Od tego, jak potrafimy rozwi? 
zać to zadanie, zależeć będzie 
powodzenie naszych n aj ważnie' 
szych zamierzeń społecznych ’ 
gospodarczych.

Trzeba pamiętać o tym zwła 
szcza teraz, kiedy Doszukuje­
my wszelkich możliwych re­
zerw jakościowych dl? 
przyspieszenia społeczno-gospc 
darczego rozwoju kraju. Nie­
ma bowiem rezerw rozwojo­
wych bardziej ważkich nad te 
które może dać włączenie w 
nurt przemian pełni ideowe 
moralnych i intelektualnych 
możliwości człowieka.

Dotyczy to zwłaszcza młode 
go pokolenia, którego zdolnoś 
ci. ofiarność i ambicje sa naj­
większa nadzieja narodu.

KAZIMIERZ
MARCINKOWSKI

O odzieży
z optymizmem

To. co w pawilonie numer 
20 pokazuje Zjednoczo­
ne Przedsiębiorstwo 

Handlu Zagranicznego „Textil- 
impex“ napawa optymiz­
mem. Zgromadzone tutaj 400 
modeli odzieży, 1000 wyro­
bów przemysłu dziewiarskie­
go i pończoszniczego, 600 
-ksnonatów tkanin bawełnia­
nych, 300 wełnianych.r 100 
lnianych, dziesiątki . jedwab­
nych, pluszowych i futerko­
wych — stanowi doskonałą 
wizytówkę eolskiego nrze- 
mysłu lekkiego. Wprawdzie 
iest to tylko targowa oferta, 
zasobna w nowości, wybrana 
-pnśród całej produkcji, ale 
świadczy o możliwościach, 
którymi dysponuje już ta ga- 
'aź wytwórczości.

Są to efekty 
wielkiego pro­
cesu moderni­
zacji naszego 
□rzemysłu ryn­
kowego. W
ostatnich la­
tach zakupiono 
za granicą naj­
nowocześniej­
sze maszyny, 

pobudowano 
nowe zakłady produkcyine. 
opanowano lepsze techno^- 
gie. Zwiększono także niepo­
miernie nakłady dewizowe na 
import dobrych surowców włó 
kienniczych: bawełny i wełny. 
Kupujemy też dużo tkanin ba­
wełnianych i jedwabnych na 
ootrzeby naszego przemysłu 
odzieżowego i na rynek. Im. 
oort ten cechuje ostatnio ol­
brzymia dynamika. Np. w ro­
ku 1970 kupiliśmy tkanin ba­
wełnianych 0.37 mikona me­
trów bieżących. W 1971 zakupy 
wyniosły już 5,6 min m., w 1972 

— 9.6 min m„ natomiast w ro­
ku bieżącym przewiduje się 
zakup około 18 milionów me­
trów tych tkanin. W ‘ ciągu 
trzech lat nastąpił wiec pra­
wie 50-krotny wzrost. To 
wszystko pochłania wielkie su 
my dewiz.

Nic więc dziwnego, źe po­
czątkowo duża część nowej, 
już na wysokim poziomie pro­
dukcji, musi być sprzedana za 
granicę w celu częściowego 
choć pokrycia dewizowych 
wydatków’. Dopiero kiedy cały 
orzemysł lekki przejdzie pro- 
cós modernizacyjny. kiedy 
wszystkie zakłady będą produ. 
kowały na takich maszynach 
jak np. fabryki dzianin tkani- 
no-podobnych w Teofilowie 
czy Bielsku, jak fabryki dzie­

wiarskie w Głubczycach. 
Legnicy, Jarosławiu, Jędrze­
jowie — rozwiązany zostanie 
problem zaspokojenia zapotrze 
bowania w kraju. Sądząc po 
tempie w jakim pojawiły się 
pierwsze zwiastuny nowoczes­
ności naszego przemysłu lekkię 
go — powńnno to nastąpić nie­
długo.

Według opinii fachowców, 
kolekcja tego przemysłu na 
krajowych targach jesiennych, 
które odbędą się w październi­
ku, nie będzie odbiegała od 
pokazanej obecnie. Problem 
jedynie w ilościowych możli­
wościach.

Wróćmy je­
dnak do targo­
wego pawilo­
nu. Porównu­
jąc polską ko­
lekcję z wyro­
bami wysta­
wianymi przez 
firmy zagra­
niczne, dojść 
trzeba do
wniosku, że

nie ma już kwestii go­
nienia zagranicy z jakością pro 
aukcji, jest natomiast kwestia 
postawienia całej polskiej pro 
dukcji na poziomie reprezento­
wanym przez nasze czołowe zą 
kłady. A to jest wniosek naj­
bardziej optymistyczny.

Nie odnosi się on jednak do 
wszystkich wyrobów. Niewiele 
dobrego można powiedzieć o 
ubiorach dziecięcych i nie­
mowlęcych. Piękną ich kolek­
cję wystawia natomiast jedna 
z firm francuskich. W naszym 
przemyśle widać nie zadziała­
ły jeszcze skutki wystawy „Nie 
mówię tęż człowiek”, zorgani­
zowanej z inicjatywy „Życia 
Warszawy”. Mamy nadzieję, że 
efekty tych zobowiązań zoba­
czymy za miesiąc na targach 
jesiennych.

Kolekcja „Textilimpexu” po 
siada te wszystkie walory, któ 
rych domagaliśmy się od lat: 
jest kolorowa, o ładnym i róż­
norodnym wzornictwie, wyko­
nana z wysokiej jakości ma­
teriałów.

Szczególnie godne obejrzenia 
są polskie stoiska: nr 1, z 
odzieżą z tkanin Iniano-elano- 
wych — wyróżniają się tutaj 
zwłaszcza modele szyte z nie­
zwykle efektownej kraty: nr 
2. gdzie pokazana jest odzież 
z kolorowego bistoru: nr 5 i 6 
z płaszczami i kurtkami. Na 
stoisku 28 uwagę zwraca nato­
miast piękna kolekcja tkanin 
bawełnianych, w różnych od­
cieniach i ciekawych wzorach.

JAN KORZENIEWSKI

Są to sprawy tej wagi, iż w 
listopadzie ubiegłego roku za­
jęło się nimi VII Plenum Ko­
mitetu Centralnego PZPR, za 
kończone podjęciem uchwały 
o zadaniach partii, państwa i 
narodu w wychowaniu młodzie

„DzieńWładysław Machejek
się zaczyna”, Wydawnictwo Lu­
belskie, str. 180, cena 12 zł.

„Swojskość i cudzoziemszczyzna 
W dziejach kultury polskiej”. 
Państwowe Wydawnictwo Ncuko- 
we, materiały z sesji Instytutu Ba 
dań Literackich PAN, str. 411, ce 
na 42 zł.

Kazimierz Satora — „Emblema­
ty, goiło i symbole GL i AL” 
Wydawnictwo MON, str. 142, ce­
na 15 zł.

„Pracownicze urlopy wypoczyn­
kowe” — według stanu -rawnego 
na dzień 1 maja 1973, Wydawnic 
two Prawnicze, str. 47 cena 3 zł.

Antoine de Saint-Exupery — 
„Nocny lot” Wydawnictwo Lite­
rackie. str. 75, cena 5 zł.

Czesław Radomski — „Agrome- 
teorologia”, Państwowe Wydawnic 
two Naukowe, str. 448. cena 38 zł.

„Lenin na ekranie”, Wydawnic 
twa Artystyczne i Filmowe, pu­
blikacja albumowa. opracowali 
Władysław Banaszkiewicz i Grażv 
na Ha-twig, liczne zdjęcia, str 180, 
cena 30 zł.

J^rzy Romuald Godlewski — 
„Bitwa nad Bzura” Wydawnic­
two MON =;tr 1-34 liczne mapy i 
ryciny, cena 39 zł.

Zenon Gubański
Fot. — K. Przychodzki

„Profesor III Liceum 
Ogólnokształcącego w Ostro 
wie Upowszechnia noiuo- 
czesne metody pracy, wyróż 
nia się w działalności dyda 
ktycznej i wychowawczej. 
Współuczestniczył w przygo 
towaniu materiałów dla ko 
mitetu ekspertów, opraco­
wujących raport o stanie 
oświaty w Polsce. Dwukrot 
nie brał udział w Międzyna 
rodowej Konferencji Fizy­
ków w Gandawie (Bel­
gia)..."

Tyle (w skrócie) o Zenonie 
Gubańskim mówi ..Wiel 
kopolska Księga Wybit­

nych Przodowników”. A on 
sam?

— Początki mej pracy nau-

ZDOBRYCH NAJLEPSI
Powielać innych? Przenigdy!

czycielskiej sięgają roku 1950 
i wiążą się ze Szkołą Podsta­
wowa imienia Marii Kormpnic 
kiej w Ostrowie. Nie mając 
jeszcze matury byłem wycho­
wawcą klasy trzeciej i nauczy 
cielem geografii w klasach wyż 
szych. Więc te pierwsze lek­
cje... Pamiętam tylko ogrom 
włożonej w ich przygo-towanie 
oracy.

W rok później Zenon Gubań 
ski ukończył Liceum dla Pracu 
jących w Ostrowie i zapisał 
się na fizykę do Wyższej Szko 
łv Pedagogicznej w Łodzi. Stu 
dia przerwała służba wojsko­
wa, kończył je więc później, po 
rozwiązaniu szkoły łódzkiej już 
na uniwersytecie poznańskim. 
Od września 1955 roku pracuje 
w III ostrowskim Liceum Ogól 
nokształcącym. ucząc obok fi­
zyki języka angielskiego.

— Zawsze lubiłem języki, 
samodzielne nauczenie się nie 
sprawiało mi specjalnych trud­
ności. W roku 1962 uzyskałem 
Cambridge Certificate of Pro- 
ficiency in English — świa­
dectwo biegłei znajomości języ 
ka angielskiego, uprawniające 
Między innymi do tłumaczeń, 
które przydaje się nieraz-fw naj 
mniej oczekiwanych okolicz­
nościach. Ostatnio na przy­
kład trzeba było dosłownie w 
ciągu kilku gogdzin przetłu­

maczyć projekt licencji dla ma 
szego „Spomaszu”,..

Ale znajomość języków ob­
cych to dopiero druga pasja ży 
ciowa Zenona Gubańskiego. 
Pierwsza i zasadnicza — to 
konstruowanie aparatury do 
ćwiczeń 7 fizyki i związany z 
tym eksperyment dydaktycz­
ny. Chociaż...

Zakręty na drodze bywają 
liczne i zaskakujące. Gdy Ze­
non Gubański kończył zaocz­
nie fizykę na poznańskim uni­
wersytecie. studium to nie da­
wało tytułu magistra Wrócił 
więc raz ^eszcze na uczelnię w 
okresie, gdy fizyka poczyniła 
znaczne postępy gdv wprowa­
dzono do niej metoóv matema 
tyczne. Zainteresowały go sil­
ne impulsowe nola magnetycz 
ne. Ną ten temat pisał pracę w 
oparciu o zbudowana przez s;e 
bie aparaturę do ich wytwa­
rzania. opracował metody ich 
pomiarów. W kwietniu 1968 
roku uzyskał dvnlom magi­
sterski (w szkole prowadził w 
tym czasie po 40 lekcji tygod­
niowo, brakowało bowiem 
nauczycieli), pociągała go 
eksperymentalna część fizy­
ki. nie mogąc jednak kon­
tynuować prac badawczych 
przy uczelni — przerzucił się 
na eksperymentalną fizykę dy 
daktyczną. ,

O wielu lat prowadzi wykła 
dy i ćwiczenia z tej fizyki na 
kursach dla nauczycieli — 
wpierw powiatu, potem woje­
wództwa. a ostatnio na krajo­
wych ko-nferencjaoh dla kie­
rowników ośrodków metodycz 
nych i — jak w roku bieżą­
cym — na kursie zorganizowa 
nym przez Instytut Kształce­
nia Nauczycieli dla wizytato­
rów tego przedmiotu. Demon­
struje podczas prowadzonych 
tam zajęć swoje zestawy do 
ćwiczeń laboratoryjnych Nowe 
metody nauczania propaguje 
na łamach .Fizyki w szkole”, 
kompletuje zagraniczne pisma 
o podobnym pro-filu. bv w opar 
ciu o doświadczenia własne i 
kolegów konstruować coraz to 
nowe przyrządy. Metodą ..go­
spodarczą”. z odpadków, przy 
współpracy ludzi orzemysłu i 
elektroników Jeden ze skon­
struowanych przez Zenona Gu 
bańskiego przyrządów zatwier 
dzony został do produkcji.

Któregoś dnia w roku 1969 
p-zyszło do sokoły ostrowskiej 
pismo urzędowe zawiadamia­
jące. że jeśli w tej placówce 
dydaktvc’nej znajduję sie nau­
czyciel fizyki znałam dobrze 
jeżyk ang:e1sk\ może wyje­
chać na kurs pouniwercvteek’ 
dn G’’ndawv Po’eehało ich 
wtedy z Polski ośmiu. Materną 

tyków, fizyków. chemików i 
biologów. Tak zaczął się flirtu 
Zenona Gubańskiego z fizyką 
etap .romantyczny”.

Przed 25 laty profesor uni­
wersytetu gandawskiego Mac 
Leod zapoczątkował kongresy 
dla nauczycieli fizyki, poświę 
cone sprawom dydaktyki. Za­
praszani- są na nie z całej Euro 
py ludtie. którzy szukają w tej 
dziedzinie nowych rozwiązań. 
Konstrukcje Zenona Gubań­
skiego. zaprezentowane na 
wspomnianym wyżej kursie za 
interesowały jednego z organi­
zatorów tych kongresów do 
tego stopnia, że dla samego sie 
bie nieoczekiwanie otrzymał za 
proszenie do udziału w tako­
wym w roku 1971. Wygłoszony 
wtedy wykład zo-stał opubliko 
wany w ..Velewe” — organ:e 
Związku Nauczycieli Nauk Ma 
tematyczno-Przyrodniczych w 
Belgii. W tym roku w sierpniu 
Zenon Gubański bvł w Ganda 
wie po raz trzeci Na kolejnym 
kongresie prezentował m. in.- 
oscyloskop jako narzędzie dy­
daktyczne w nauczaniu fizyki.

Trudno przy takim nauczy­
cielu nie lubić reprezentowa­
nego przez niego przedm:otu. 
Wśród byłych uczniów Zeno­
na Gubańskiego jest sporo 
naukowców, elektroników, in­
żynierów. Ich następcy, tacy 
jak Henryk Glubiak czy Marek 
Thomas, już w klasie czwartej 
liceum studiują podstawy n;e- 
relatywistycznej mechaniki 
kwantowej.„
PÓG^a ICTFCHOWSK A
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Tematem, o którym mo­
wa w tytule, zajęło się 
w tych dniach „Życie 

Warszawy”. Publikacja oma­
wia wyniki kontroli, jakie pro 
wadzi wyrywkowo milicja na 
giełdach samochodowych w 
różnych rejonach kraju. Bada 
sie przy tej okazji nie tylko 
stan techniczny sprzedawanych 
pojazdów, lecz także ujawnia 
„uczynnych” pośredników, spra 
wdza dokumenty wozów

„Te wyrywkowe kontrole — 
stwierdza na lamach „Życia” Da­
riusz Piątkowski — często odsła- 
nają kulisy wielu przestępstw. W 
Warszawie odnaleziono np. nieda 
wno „Fiata 850” skradzionego w 
Gdańsku, którego sprzedawano — 
legitymując się przerobionym do­
wodem rejestracyjnym motorowe­
ru. u warszawskiego „pośrednika” 
"a giełdzie na Okęciu znalazł się 
prawie nowy „Volkswagen” kra 
dziony kilka miesięcy temu pod 
Wrocławiem, (...) i „Fiata” i „Volks 
wagena” milicja znalazła w mo­
mencie, gdy kupujący już wpłaci 
li pieniądze. Mieli ogromne preten 
sje do funkcjonariuszy MO. że 
przeszkodzili im w 'dokonaniu 
„świetnej transakcji...”

Pisząc dalej o rezultatach 
podobnych akcji, D. Piątkowski 
wskazuje na inne zaeadnierpę:

Jak się sprzedaje 
samochody?

?6 września

Trzecia loteria 
„Zamek Królewski"

26 września roznocznie sie w ca­
łym kraju sprzedaż losów trzeciei 
z kolei loterii fantowej ..Zamek 
Królewski”. Dwie noprzędnie cie­
szyły sie o»romnvm nowodzeniem: 
losy w’vkuniono w c^aern kilku dni. 
a konto odbudowy Zamku wzboga­
ciło sie łącznie o nrz»szło 113 min 
zł. Graiacy wylosowali wiele cen­
nych nagród, m. in. samochody, 
telewizory, magnetofony.

W nowym ciągnieniu można wv 
grać 30 samochodów — ..Fiat 125” 
i ..Fiat 126” oraz .„Syreny”. 20 od­
biorników telewizyjnych do odbio­
ru barwnych programów. 90 tele­
wizorów czarno-białych, futra, ma 
,*netofony, pralki, kajaki, elek­
tryczny sprzęt gospodarstw’a domo 
wego. Przygotowano 40 min losów, 
z których co czwarty jest premio­
wany. T tak jak poprzednio — ca­
ły dochód z loterii przekazany be 
dzie na konto odbudowy Zamku 
Królewskiego. (PAP)

„Oddzielna kwestia, to sprawa 
cen źądapych przez sprzedających 
samochody. Jeżeli ktoś, kto za 
1 250 dolarów nabył przez bank 
PKO „Polskiego Fiata I26p” lub 
przywiózł taki wóz z zagranicy 
żąda za ten samochód 100—110 000 
zł i znajduje nabywców — można 
to jeszcze jakoś zrozumieć. Przeli 
czenia dewizowe są skomplikowa­
ne, nie każdy — zwłaszcza, jeżeli 
już dysponuje gotówką, chce cze­
kać do 1977 — 1980 roku, by ma­
łego „fiacika” kupić za 69 ooo zł. 
Ale na giełdzie w Warszawie i w 
innych miastacb pojawiają się 
ostatnio m. in. „Zaporożce”, któ­
rych w ogóle nie ma w tzw. 
otwartej sprzedaży, przydziela się 
je osobom, które np. z tytułu wy 
konywanej pracy lub czynności 
społecznych dostępują swoistego 
wyróżnienia w postaci sprzedaży 
im samochodu z „ministerialnej 
puli”. Jak nazwać odprzedawanie 
takich przydziałowych wozów na 
giełdach po cenie wyższej o 20 — 
30 000 zł? Chyba Państwowa 
Inspekcja Handlowa z łatwością 
określi tego rodzaju transakcje, 
jako jawnie spekulacyjne. Może 
więc warto zainteresować się tymi 
„wybranymi”, którzy ze sprzeda­
ży przydziałowych samochodów 
czerpią lichwiarskie zyski? A przy 
okazji warto informować tych, 
którzy decydują o przydziale, że 
pan x czy Y wcale tak bardzo — 
jak to uzasadniał w podaniu z licz 
nymi załącznikami — samochodu 
nie potrzebował, skoro sprzedał 
go na giełdzie”.

W końcowym wniosku „Ży­
cie Warszawy” postulowało 
wprowadzenie na giełdach 
obowiązku okazywania nie tyl 
ko dowodu rejestracyjnego po 
jazdu, lecz także aktualnej oce 
ny wydanej przez rzeczoznaw­
ców PZMot. Uniknie się dzię­
ki temu wielu rozczarowań i 
zapobiegnie dopuszczaniu do 
ruchu Dojazdów, których stan 
techniczny zagrażać może bez­
pieczeństwu.

LEKTOR

Czyn załogi „Pofamii"

Prototyp automatu 
do rozlewu mleka

Poznańska Fabryka Maszyn 
i Aparatów Przemysłu Spożyw 
czego „Spomasz” w Poznaniu, 
w ramach zobowiązań produk­
cyjnych podjętych dla ..banku 
30 miliardów”, wykonała we 
wrześniu prototyp agregatu do 
automatycznego rozlewu mle­
ka.

Urządzenie to przeznaczone 
jest do automatycznego napeł 
niania mlekiem butelek o po­
jemności 0,25 1, 0,5 1 i 1 1. Słu­
żyć może ono również do roz­
lewu śmietany, kefiru i innych 
mlecznych produktów spożyw­
czych. Po napełnieniu butelek 
zamyka się je wieczkami z fo 
lii aluminiowej. Agregat za­
stąpi pracę 28 ludzi. Pozwoli 
on na napełnienie do 14 000 
butelek na godzinę.

Opisane urządzenie należy 
do najbardziej nowoczesnych 
rozwiązań konstrukcyjnych w 
tej branży. Planowano, iż je­
go budowa trwać będzie 5 mie 
sięcy. Prototyp wykonano w 
dwa miesiące dzięki uspraw­
nieniom organizacyjno-tech­
nicznym i technologicznym 
oraz wydajnej pracy grupy 

osób (robotników i pracowni­
ków umysłowych) z Wydziału 
Budowy Narzędzi i Prototy­
pów. w tym zwłaszcza: A. Ko­
walika, Z. Maćkowiaka, E. 
Majdeckiego, B. Matuszczaka, 
J. Mielcarka, Z. Mroszyńskic- 
go, S. Stefańskiego, A. Toliń- 
skiego, P. Wojcikiewicza i E. 
Zająca, (ad)

Słaba czy silna?
A.iełatwo być kibicem „królowej sportu". Nasi lekko- 
IV atleci potrafią wpędzić swych sympatyków w czar­

ną rozpacz, by w niedługim czasie zaskoczyć ich ta­
kim fajerwerkiem formy, że właściwie nie wiadomo czy 
cieszyć się, czy też ubolewać nad zmiennymi kolejami tej 
dyscypliny sportu. Nie wpływa to dodatnio na popularność 
i coraz częściej trybuny lekkoatletycznych stadionów świe, 
cą pustkami, nawet,podczas zawodów najwyższej marki

Po niepowodzeniach w półfinałach Pucharu Europy, 
wydawało się, że polska lekkoatletyka długo nie przyspo­
rzy nam chwały. Tymczasem miniony tydzień przyniósł 
pokaźw porcję sukcesów, których głównymi autorami by­
li dziesięcioboiści. W rozegranych w Bonn finałach Pu­
charu Europy, polski zespół zajął bezapelacyjnie pierwsze 
miejsce, zostawiając w pobitym polu takie sportowe po­
tęgi, jak ZSRR czy NRD.

Jak to się stało, że wyniki dziesięcioboistów stoją 
w całkowitej sprzeczności, z rezultatami uzyskiwanymi 
ostatnio przez naszych lekkoatletów? Trener Andrzej 
Monkiewicz udzielił na to pytanie dyplomatycznej odpo­
wiedzi, mówiąc, że gdyby mężczyźni startowali w innym 
półfinale, byliby w Edynburgu.

Trudno zgodzić się z tą odpowiedzią bez zastrzeżeń. Fa­
ktem jest, że forma naszych reprezentantów przyszła zbyt 
późno. Rekordy Polski Szewińskiej, Katolikowej podczas 
zwycięskiego meczu z Rumunkami. Kolejny rekord Mali­
nowskiego, tym razem w biegu na 300G m z przeszkodami 
oraz kilka innych rezultatów na niezłym, europejskim po­
ziomie, świadczą, że nasi zawodnicy nie tracą kontaktu 
z czołówką. Szkoda tylko, że tych wyników nie uzyska­
no kilka tygodni wcześniej.

Przykład dziesięcioboju, dyscypliny w której przez dłu­
gie lata niewiele mieliśmy do powiedzenia, pokazuje jak 
wiele można osiągnąć przy odpowiednim nakładzie pracy 
W konkurencji indywidualnej tegorocznego finału, naj­
lepszy z Polaków — Ryszard Skowronek był trzeci, ale 
w pierwszej dziesiątce znalazło się czterech naszych repre­
zentantów.

Dobrze byłoby, aby osiągnięcia trenerów dziesieciobo- 
ju, stały się udziałem całej polskiej lekkoatletyki. Nie bę­
dzie wtedy problemów z zestawieniem ekipy, czy uzyska­
niem na czas odpowiedniej formy, bez której przecież na­
wet dziesięcioboiści nie mogliby odnieść sukcesu.

BOGDAN ZDANOWSKI

Żużel

Drużyna mistrza 
świata spadla 

do II ligi
Niezbyt udana była końcówka 

sezonu w ekstraklasie żużlowej 
dla zespołu leszczyńskiej UnH 
Leszczynianie po porażce 
Śląskiem Świętochłowice, ulegli 
w niedzielę Falubazowi Zielona 
Góra 35:41. Najwięcej punktów * 
tym meczu, dla zwycięzców. 
był Marcinkowski — 12
Unii: Z. Jąder 8. Dobrucki 7 | 
B. Jąder 6.

Tytuł mistrzowski zdobyli 
wcześniej zawodnicy gorzowskiej 
Stali, którzy w ostatnim meczu 
pokonali u siebie ROW 42:36

Znacznie ciekawsza była walka 
o utrzymanie sie w I lidze. Do. 
szło tutaj do niespodzianki. Ja 
laką trzeba uznać opuszczenie 
szeregów ekstraklasy przez dru 
żynę Indywidualnego mistrza 
świata na żużlu — Jerzego Szcza 
kiela.

Włókniarz Częstochowa —
Slask Swięt 42:36.

A oto końcowa tabela T ligi:
1 Stal Gorzów 24 -4-136
2. Śląsk 16 + 1473. ROW 15 -4-lto
4. Falubaz 14 — 885. Unia 13 — 376. Włókniarz 11 — U7. Polonia 9 — M8- Kolejarz 8 —159

W naszym 
obiektywie

Zwycięzcy 
w konkursie orki
Na polach Rolniczego Rejono 

wego Zakładu Doświadczalne­
go w Sielinku zaroiło sie w mi 
nioną niedzielę od traktorów i 
maszyn towarzyszących. Odby 
wał się bowiem — po elimina­
cjach powiatowych — woje­
wódzki konkurs orki w dwóch 
konkurencjach: juniorów i se­
niorów. Do konkursu stanęło 
50 najlepszych oraczy z woje­
wództwa poznańskiego.

Pierwsze miejsce w katego­
rii juniorów zdobył Piotr Glin 
ka z Technikum Rolniczego w 
Trzciance (pow. nowotomyski). 
drugie miejsce Mieczysław Ma 
łecki z Technikum Rolniczego 
w Bojanowie (now. rawicki)-. a 
trzecie Jarosław M?siak absol­
went Technikum Rolniczego w 
Marszewie (pow. pleszewski).

W kategorii seniorów mi­
strzem wojewódzkim został 
Jan Fahianowski z PGR Ła­
giewniki (pow. krotoszyński), 

a wicemistrzami orki — Mie­
czysław Maszyna ze Stacji Ho 
dowli Roślin Szeleiewo (now. 
gostyński) i Zenon Kuszpiński 
z PGR Szamocin (pow. chodzie 
ski). *

Przy okazji konkursu orki 
„AGROMA" zorganizowała po 
kaz najnowocześniejszych ma 
szyn rolniczych produkcji kra 
jowej, a także z importu, (kj)

HUMOR I SATYRA**-'

NA MAPIE ^^INIATA 

BROŃ N

Wizja recjonowania benzyny, samochodów stojęcych na 
skraju dróg, przedsiębiorstw pracujących na zwolnio­
nych obrotach, nie od dzisiaj straszy rzędy uprzemy­

słowionych państw zachodnich. Przedsmak kryzysu energetycz­
nego, spowodowanego uszczupleniem dostaw ropy blisko­
wschodniej, dal się odczuć na europejskim zachodzie już w 
roku 1956, podczas izraelsko-francusko-brytyjskiej agresji na 
Egipt. Jeśli jednak, przez lata cale, brak było jedności poglą­
dów państw arabskich w sprawie wykorzystania ich ogrom­
nych zasobów paliwowych w formie broni politycznej, to obec­
nie zarysowuje się ona wyraźnie. Zwłaszcza po zmianie stano­
wiska Arabii Saudyjskiej, głównego dostawcy ropy naftowej na 
rynek amerykański, która zdecydowała się wykorzystać swe naf­
towe atuty dla poparcia państw arabskich, żądających od USA 
zajęcia bezstronnego stanowiska w kwestii bliskowschodniej.

Groźba braku ropy wydaje się być realna; problem ten tak 
zresztą jest widziany w Waszyngtonie. Niektórzy przemysłow­
cy amerykańscy otwarcie wyrażają wątpliwości co do polityki 
USA wobec państw arabskich, mając na uwadze naftowe inte­
resy swego kraju. Wprawdzie prezydent Nixon usiłuje przeko­
nywać, iż wstrzymanie dostaw ropy byłoby dla państw arab­
skich bronią obosieczną, zważywszy, iż przynoszą im one 
znaczne zyski. Godzi się jednakże pamiętać także co słusznie 
zauważył niedawno premier Libii Dżallud, iż „USA, Europa i 
Japonia, potrzebują ropy bardziej, niż Arabowie odczuwają 
konieczność jej sprzedawani^”.

Arabia Saudyjska iest jedynym krajem, który może — jeśli 
zechce — zaspokoić amerykański głód naftowy. Nie ma bo­
wiem obecnie dla USA alternatywnego źródła. Oznacza to, że 
kraj ten musi do 1980 roku zwiększyć wydobycie do 20 mi’;o- 
nów baryłek dziennie (obecnie — 6 milionów baryłek). Nawet 
jeśli Arabia Saudyjska nie wstrzyma dostaw, a jedynie zamro­
zi produkcję, USA nie będą mogły w najbliższych latach za­
spokoić swych wzrastających potrzeb paliwowych.

Argumentem przemawiającym za utrzymaniem produkcji naf­
ty na dotychczasowym poziomie jest zresztą i obecna, wciąż 
chwiejna sytuacja walutowa. Ropa w złożach wydaje się być 
lokatą pewną, w przeciwieństwie do kont bankowych. Zdają 
sobie z tego sprawę nie tylko państwa arabskie. Jeśli zatem 
przemawia coś za zwiększeniem produkcji nafty, to nie są to z 
pewnością, przynajmniej w odczuciu państw-eksporterów, 
względy finansowe.

Minęły zresztą czasy, kiedy wzbierająca fala dolarów, trak­
towana była przez właścicieli roponośnych złóż, jak objaw:e- 
nie. Dziś bogactwa osiągane z nafty, przewyższają nierzadko 
potrzeby jej producentów. Najbogatsze z państw naftowych — 
Arabia Saudyjska, przy utrzymaniu dotychczasowego poziomu 
wydobycia, może uzyskać za dziesięć lat rezerwy walutowe 
większe niż USA i Japonia razem wzięte. Eksperci obliczają, iż / 
Kuwejt, Libia i Arabia Saudyjska mogę nawet na pewien czas 
przerwać eksport ropy naftowej, bez obawy o swoją przy­
szłość.

Czy państwa arabskie zdecydują się wykorzystać jako cię­
żar gatunkowy swej produkcji naftowej, potężną broń N, dla 
osiągnięcia swych celów politycznych? Wszelkie sugestie na 
ten temat nie wykraczają na razie poza sferę przypuszczeń. 
Niemniej, staje się coraz bardziej oczywiste, że kwestii ropy 
nie da się oddzielić od konfliktu arabsko-izraelskiego. Blisko­
wschodnia nafta jest co prawda tylko jednym z powodów 
przemawiających za rezygnacją przez USA z poparcia udziela­
nego aneksjonislycznej polityce Izraela, nabiera jednak coraz 
większego znaczenia.

W kraju i
XXXVII mistrzostwa Polski w 

łucznictwie, przyniosły generalny 
sukces reprezentantom poznań­
skiej Surmy, którzy w punktacji 
klubbwej triumfowali tak wśród 
mężczyzn, jak i wśród kobiet, in­
dywidualnym mistrzem wśród męż 
czyzn został Szymańczyk (Surma) 
— 2425 pkt.

Kolarskie mistrzostwa Polski w 
jeździe indywidualnej na czas, ro 
zegrane na autostradzie pod Wroc 
ławiem, zakończyły się zwycię­
stwem Tadeusza Mytnika (Flota 
Gdynia), który wyprzedził Szczcpa 
na Klimczaka i Ryszarda Szurko.w 
skiego (obaj Dolmel Wrocław).

Ostatni złoty medal w mistrzo­
stwach świata w podnoszeniu cię­
żarów, zdobył radziecki sztangista 
Aleksiejew, zwyciężając w wadze 
superciężkiej rezultatem 402,5 kg. 
Medal srebrny uzyskał Mang 
(NRF) a brązowy, Batiszczew 
(ZSRR).

Mistrzostwa Europy w strzelec­
twie śrutowym rozgrywane w Tu­
rynie przyniosły dwa medale le- 
prezentantom Polski. Złoty zdooy- 
ły panie, zwyciężając w punktacji 
drużynowej w skeecie, a srebrny 
mężczyźni, którzy w tej samej kon 
kurencji ulegli ekipie ZSRR.

Zdobywcami „World Trophy” 
podczas tegorocznej sześciodniów- 
ki motocyklowej w USA, zostali 
motocykliści Czechosłowacji na Ja 
wach. Wśród zespołów klubowych 
najlepsi okazali się zawodnicy 
szwedzkiego SMK Eksjo.

na świecie
przyjażnionych kolejny sukces, w 
konkursie skoków z wyboru, wy­
walczył Jan Kowalczyk. Miał on 
najlepszy czas 30 sek i zgromadził 
największą ilość punktów — 88

Przedostatni, VIII etap kolarskie 
go wyścigu dookoła Bułgarii, za­
kończył się zwycięstwem repre­
zentanta Włoch — Borgo. Najlep­
szy z Polaków, Andrzejewski pył 
9. Liderem wyścigu nadal jest re­
prezentant ZSRR — Skosyrew. W 
klasyfikacji drużynowej prowadzą 
Bułgarzy. Zespół polski znajduje 
się na siódmym miejscu.

Podczas lekkoatletycznych mi­
strzostw okręgu juniorów, Genda 
szczyk (LKS Śrem] — na zdjęciu 
z nr 21, ustanowił rekord okręgu 
w biegu na 2000 metrów wyni­

kiem 6.00,2.
Fot. (2) — K. Przychodzki

Sporym zaskoczeniem dla fachowców, był rezultat wyścigu óse­
mek, podczas meczu wioślarskiego NRD — Polska. Zwyciężyła 
kombinowana osada Zawiszy Bydgoszcz i Budowlanych Płock (na 

zdjęciu pierwsi z lewej).

TABELE . TABELEPIŁKA NOŻNA

Na rozgrywanych w Kijowie jeż 
-izieckich mistrzostwach Armii Za

II LIGA — GRUPA PÓŁNOCNA
Widzew — Lublinianka 0:0
Stomil — Lechia 1:0
Włókniarz — Avia 0:2
Gwardia — Ursus 1:0
Stoczniowiec — Arkonis1 3:0
Motor — Hutnik 1:0
Arka — Bałtyk 0:0
Zawisza — W'arta 3:1

1. Motor • 9 8—4
2. Gwardia C 9 7—4
3. Arka 6 8 5—3
4. Ursuo 6 7 9—4
5. Widzew 6 7 7—2
6. Zawisza 6 7 7—5
7. Stoczniowiec 4 6 6—2
8. Lechia 5 6 5—2
9. Bałtyk C 6 5—5

10. Avia • 5 5-—7
11. Arjconia 6 5 S—9
12. Stomil 6 5 3—6
13. Lublinianka 6 4 jy' '
14. Włókniarz • 3 3—7
15. Warta 6 3 6—15
16. Hutnik 5 2 4—10

— GRUPA POŁUDNIOWA
BKS Bielsko — Wisłoka — 3:0
Sta) Rzeszów — Tychy -jl:2
Jastrzębie — Metal — 2:0
Sparta — Zastał 1 — 1:0
Stalowa Wola — Garbarnia — 1:1
Star — Urania — 0:2
Piast — Wojkowice — 4:1
Katowice — AKS Niwka — 2:1

W tabeli prowadzi Urania 11 pkt.
przed GKS Tychy i BKS Bielsko
po 9 pkt.

KLASA OKRĘGOWA
Włókniarz — Olimpia 0:1
Tur Turek — Grunwald OH
Ostrovia — Błękitni 2:1

HOKEJ NA TRAWIE

Calisia — Noteć 0:0
Zagłębie — MZKS Rawicz 0:0
Polonia P-ń — Obra 5:0
Warta II — Lech II
Stella — Prosną I !0
Sparta — Przemysław 0-3
Polonia Leszno — Kania 1:1
1. Polonia P-ń 11 18 19—4
2. Olimpia 11 17 19-5
3. Werta II 11 15 13-7
4. Włókniarz 11 14 12—10
5. Sparta / 11 13 12—9
6. Grunwald 11 13 9—9
7. Lech II 11 12 14—7
8. Polonia Leszno 11 12 15 — 13
9. Zagłębie 11 12 10-10

10. Ostroyia \ 11 11 14— i0
11. Kania L 11 11 12—12
12. Przemysław) 11 LO 6—8
13. Prosną U 10 6—8
14. Noteć 11 10 8—11
15 MZKS Rawicz 11 9 11—15
16. Obra 11 9 9-15
17. Calisia 11 7 15-18
18. Stella 11 7 10-22
19. Błękitni 11 5 11—20
20. Tur Turek 11 5 4—1?

1 LIGA 
Siemianowiczanka — Start Gn. 9:1 
Górnik Sieno — LKS Rogowo 0:3 
Sparta Gniezno — Warta 2:3 
Stella Gniezno — Grunwald 2:1 
Lech — AZS K-ce 2:0
Polonia Środa — Budowlani Łódź 

nie odbył się 
Siemianowiczanka — LKS Rogowo 

1:1 
Górnik Siem. — Start Gniezno 1:1 
Sparta Gniezno — Grunwald 1:2

Stella Gniezno — Warta 2:9
I ećh — Budowlani Łódź UO
Polonia Środa - AZS K ce 1'3

1 . Stella Gniezno
2 . Warta
3 Lech
4 LKS Rogowo
5. AZS Katowice
6. Grunwald
7 Siemianowiczanka
8. Górnik Siem
9 Start Gniezno

10. Sparta Gniezno
11. Budowlani I ódź
12. Polonia Środa

5 9 
ł 8
5 7
5 7 
S 7
5 9 
5 5
5 4 
5 4 
S 2
4 0 
4 0

9—3 
19—8 
13—6

7-3 
10—9

2—0 
5—1 ’ 
8-’ 
0-9
2-ń

PIŁKA RĘCZNA MĘŻCZYZN
I LIGA

Wybrzeże Gdańsk — Grunwald 
15:15 19:14

Sparta K-ce — Spójnia Gdań»!$ 
15:18 15:15

Wawel Kraków — Warszawianka 
22:21 17:17

Pogoń Zabrze — Anilana łódź 
15:1? 20:14

Stal Mielec - Slask Wrocław
— 15:15

1. Spójnia Gdańsk 8 8
2. Pogoń Zabrze * 7
3. Anilana Łódź ♦ s
4. Stal Mielec 5 6
5. Grunwald 6 *
6. Śląsk Wrocław 5 5
7. Wybrzeże Gdańsk 6 5
8 Wawel Kraków 6 5
9. Sparta Katowice * 3

10. Warszawianka 4 *

102-93
112 -I*

75

106 -I" 
79-f ‘
86- 2

108-1
*5 -7»
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HUTA SZKŁA „ANTONINEK” 
w Poznaniu

PILNIE ZAKUPI NATYCHMIAST 
LUB WYPOŻYCZY

niżej wymienione urządzenia:
1. przyrząd do badania cech wytrzyma­

łościowych przy rozciąganiu miękkich 
tworzyw sztucznych lub gumy (zry- 
warka).

2. Trójwalcarkę laboratoryjną.
Oferty prosimy składać pod adresem:
Zjednoczone Huty Szkła Opakowaniowego 

„ V i t r o p a k ”
Huta Szkła „A n t o n i n e k”
Poznań, ul. Gorysława 31/37

teL 746-81, 746-82, 746-83 lub 707-71.
6952-K2

Przetargi

Przedsiębiorstwo Zaopatrzenia Przemysłu Me­
blarskiego w Poznaniu, ul. Sczanieckiej 10, 
tel. 660-021 ogłasza PRZETARG NIEOGRANI­
CZONY na wykonanie:

Zawiasów kolkowych z ogranicznikiem 
08X50X38 mm niklowanych galwanicznie
na podkładzie miedzi 
sztuk 400.000.

Termin wykonania

kojna 8.

Sadzonki asparagusa więk 
szą ilość tanio sprzedam. 
Bybski Wągrowiec, Spo-

sukcesywnie do
31. XII. 1973 r.

Informacji udzieli Przedsiębiorstwo Zaopa­
trzenia Przemysłu Meblarskiego Dział Metali 
i Narzędzi pokój nr 103.

* W przetargu mogą brać udział przedsiębior- 
. Siwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Qferty w zalakowanych kopertach opatrzo­
nych napisem „przetarg” należy składać w 
ciągu 10 dni od daty ogłoszenia przetargu pod 
adresem: Przedsiębiorstwo Zaopatrzenia Prze­
mysłu Meblarskiego Poznań, ul. Sczanieckiej 10.

Komisyjne otwarcie ofert odbędzie się 
O godz. 10 dnia 8 października 1973 r. w siedzi­
bie PZPM ul,. Sczanieckiej 10 w sali konferen­
cyjnej nr 16. Cena jednostkowa wyrobu pod­
lega zatwierdzeniu przez WKC. Do chwili jej 
zatwierdzenia obowiązuje cena przetargowa.

Zastrzegamy, sobie prawo dowolnego wyboru 
oferenta;, jak również unieważnienia przetargu 
bez podania przyczyn. 6774-K1

Komunikaty

Dzielnicowy Rejon Dróg i Zieleni Poznań — 
Jeżyce zawiadamia, że w związku z awarią 
■mostu na strumieniu „Bogdanka” został okre­
sowo zamknięty dla ruchu kołowego przejazd 
w ut Biskupińskiej na odcinku od ul. Kosza­
lińskiej do ul. Beskidzkiej. Objazd ul. Lutycką. 

' ' P 2469-K2

t*f&ca Nauka
O"~ ?■- -11 -------- !----- —----- —

. . Pracownik fizyczny oraz. 
" kierbwca mogą być ręnci 
^śel' na gospodarstwo hodo
.wlane blisko Poznania po 
trzębni. .pfgrty „Prasa”,..
Grunwaldzka 19 dla 7275gf

Dozorca dochodzący do 
nieruchomości na St. Ryn 

l ku 1. X. 73 potrzebny.
Mieszkanie służbowe póź 

t mej. Oferty Poznań 1 — 
urząd pocztowy, skrytka 

'■ 332..?M4g

Pracownicę przyjmę, na­
uczę haftów maszyno­
wych. Ifaftoplis, Mylna 
24. 6084g

Uczeń w zawodzie ślu­
sarz tokarz oraz pracow­
nik fizyczny potrzebni 
Poznań, Żeromskiego 7.

7276g

WIELKA PREMIOWANA SPRZEDAŻ 
PB® artykułów jesienno-zimowych 
aU od 17. IX. — 31. X. 1973 r.

W „OKRĄGLAKU"
Nagrody w postaci bonów towarowych:

_______ Pracownicy poszukiwani
Prezydium Miejskiej Rady Narodowej w Pile 
— zatrudni natychmiast z terenu woj. poznań­
skiego z wyłączeniem miasta i pow. poznańskie­
go

mgr. wzgl- inż. architekta lub mgra inż. bu­
downictwa — na stanowisko starszego in­
spektora miejskiego Wydziału Gospodarki 
Komunalnej, Przestrzennej i Ochrony Śro­
dowiska.

Warunki pracy i płacy do omówienia na 
miejscu.

Zapewnia się pracę w Terenowym Zespole 
Usług Projektowych w Pile.

Informacje należy zgłaszać do Prezydium 
Miejskiej Rady Narodowej w Pile, plac Staszi-

841p

Sprzedam 30 skór tchó­
rzofretek garbowanych 
(samce). Maćkowiak Wrze 
śnia, Marchlewskiego 34.

- 844p

Sprzedam motory Junaki 
ul. Matejki 63 m. 14.

7596 g

Motorower „Komar”, stan 
dobry, sprzedam. Promie-

Krpju wyuczę miesiącu. 
’ Zgłaszać zataz 23 Lutego

7 m.tl.________  4811g

Kupno Sprzedaż
Antyczny zegafek kieszon 
kowy wydzwaniający go­
dziny repetier ewentual­
nie szpindlowy lub ema­
liowany- kupi kolekcjo­
ner. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla lJ.94g
Kuśnierską maszynę do 
szycia kupię. Tel,' 626-69.

6905g
Barak, Stan bardzo dob­
ry, 200 ml sprzedam, tel. 
400-10 godz. 16—17 7683g
Sprzedam tanio kosiarko- 
ładowaczkę po remoncie, 
nagrzewnicę tunelową o- 
raz 7>C sztuk okien in­
spektowych. Mączkowsjki 
Rpchocice, pow. Wol­
sztyn. 843p

Dnia 22 września 1973 r. zmarł nagle 
w wieku 53 lat, namaszczony Olejami św. 
nasz drogi mąż, ojciec, brat, szwagier i wu­
jek, śp.

, HENRYK ZIELIŃSKI 
doktor nauk przyrodniczych 

b. adiunkt Katedry Chemii 
Organicznej UAM.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 26 bm. 
o godz.-. 13.40 na cmentarzu junikowskim, 

o czym z żalem zawiadamiają
żona z córkami i rodzina 

Prosimy o nieskładanie kondolencji. 
Poznań, Graniczna 13. 7601g

Dnia 23 września 1973 r. zmarła
ALDONA KOWALSKA 

długoletnia i zasłużona nauczycielka 
Zasadniczej Szkoły Zawodowej 

dla Dzieci Głuchych.
Żegnając w Zmarłej szlachetnego czło­

wieka i troskliwego przyjaciela dzieci 
głuchych — składamy Rodzinie Zmarłej 
wyrazy szczerego współczucia.

Dyrekcja Ośrodka 
Szkolno Wychowawczego dla Dzieci 

Głuchych w Poznaniu, 
Grono Pedagogiczne, Wychowankowie 

Ognisko ZNP nr 10, Komitet Rodzicielski.
7716g

■fr Z głębokim żalem zawiadamiamy, że 
’ w dniu 22 września 1973 r. namaszczo­
ny Olejami św. odszedł od nas na zawsze 
nasz troskliwy i najdroższy ojciec, teść 
i dziadek, przeżywszy lat 84

PIOTR WOJNOWSKI
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 
25 bm. o gndz. 10.30, na cmentarzu w Mo- 
drzu pow. Poznań.

W smutku pogrążona
rodzina

_ _____  76063

nista 38.

Sprzedam 
karakułowe.

_________ 7610g 

czarne łapki

Smiełowska 43.
Poznań, 

6797g

• Samochody
Wartburg 353 po 18 tys. 
km sprzedam. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 7284g.__________

Syrenę 1Ó3 sprzedam, tel. 
423-27 i 67-55-83. 6083g

Fiat 127 p kupię, telefon
551-51. ■ 7531. g

Małżeństwo bezdzietne, 
członkowie spółdzielni — 
poszukują pokoju w cen­
trum. Płatne co pół roku 
z góry. Oferty „41.7” Biu­
ro Ogłosżeń, 85-046 Byd­
goszcz, Pomorska 1.

2056-K2

Wydzierżawię pokój 
dwom panienkom. Stę­
szew, ul. Ogrodowa 1.

5571g

Na wspólny pokój pracu-
jącego uczącego się
nrzyjmę, Englla 20 m. 25, 
w podwórzu na prawo.

7394g

Szczecin dwa pokoje, 
kuchnia, łazienka, bal­
kon, nowe budownictwo, 
śródmieście, kwaterunko­
we, komfort zamienię na 
1 duży pokój, kuchnia, la 
zienka w Poznaniu. Ofer 
ty „Prasa”; Grunwaldzka 
19 dla 7590g.

I nagroda 3.000, - 
II nagroda 2.000, - 
III nagroda 1.000, — 
IV nagroda 500, - 
V nagroda 500r - 
25 nagród po 200r -

ZAPRASZAMY!

zł
zł
zł
zł
zł
zł

6846-KI

LINGWISTA 
STUDIUM JĘZYKÓW OBCYCH 

podaje do uprzejmej wiadomości zainteresowanym, że

INAUGURACJA ZAJĘĆ
z wydzieleniem grup (początk. i zaawans.) oraz ustaleniem 
terminów odbędzie się w ośrodkach:
• STALINGRADZKA 32/40 — Szkoła nr 65 (Śródmieście)
• KOŚCIUSZKI 10 — Szkoła nr 82 (róg Strzeleckiej)
• BERWINSKIEGO 2/4 — Szkoła nr 26 (Łazarz) 

— dla języka angielskiego: 24. IX. 1973, godz. 
— dla innych języków 25. IX. 1973, godz. 
— na Studium Niedzielnym, Berwińskiego 2/4 

w niedzielę 7 października 1973 r« godz.

17.30
17.30

9.30-
Sekretariaty ośrodków przyjmują zapisy na naukę w dni 
powszednie prócz soboty od godz. 17—19, na Studium Nie-
dzielnym w niedziele od godz. 9 — 12.

S Nieruchomości
Sprzedam dom mieszkal­
ny z centralnym ogrzewa 
niem i wodą, zabudowa­
niami gospodarczymi i ga 
rażem oraz 2,5 ha ziemi. 
Róża Kubasik Suchorzew 
43, poczta Kowalew pow.

Dom z ogrodem Skoki 
pow Wągrowiec pilnie 
sprzeda Marian Lasek Bu 
dzyń pow. Chodzież.

■ - 845p

Pleszew. 787p
Sad 1 ha (85°/o jabłonie) 
15 i 5 lat Bińiew" jedna 
stacja od Ostrowa Wlkp.; 
250 m. od stacji kolejo­
wej, sprzedam. Józef Wi- 
cenciak Blniew pow. 
Ostrów WŁkp.834p
Sprzedam parcelę ogrod­
niczą w Gnieźnie na Pie 
karach 1600 m* Wiado­
mość Włodzimierz Nowa 
czyk Poznań 14, ul. Koniń
ska 8 m. 3. 835p
Tanio sprzedam szklarnię 
— belgijkę składaną na­
krycie z folii, bez ogrze­
wania o wym. 6.5 mX17 
m. Stanisław Bołkpwski 
Kuślin 35 pow. Nowy To
myśl. 839p
Sprzedam 3,80 ha ziemi.
Złotkowo 13 za Suchym
Lasem. 7496g

Dnia 21 września 1973 r. zmarła nasza 
była wieloletnia pracowniczka

MARTA ZANDECKA

Rodzinie Zmarłej wyrazy serdecznego 
współczucia składają

Dyrekcja, POP, Rada Zakładowa 
oraz współpracownicy 

Przedsiębiorstwa Techniczno-Handlowego 
„Eidom” O/W w Poznaniu.

6962-K1

tDnia 22 września 1973 r. zmarła opa­
trzona Sakramentami św. nasza naj-

ukochańsza i najdroższa żona, córka,
ka, babcia, siostra i teściowa, śp.

mat-

6434-K1

ca 10, tel. 22-10. 2416-K2
Ośrodek Badawczo Rozwojowy Pojazdów Szy­
nowych w Poznaniu, przyjmie do pracy zaraz 
z terenu m. Poznania i pow. poznańskiego:

— INŻYNIERÓW mechaników na stanowi­
ska konstruktorów

— INŻYNIERA budownictwa z uprawnie­
niami do nadzoru robót budowlanych wg. 
art. 362.

— TECHNIKÓW mechaników z praktyką 
konstrukcyjną

— INSPEKTORA bhp i p.poż.
— REWIDENTA kontroli wewnętrznej.
Warunki płacy i pracy do omówienia w Dzia­

le Kadr i Szkolenia, po nadesłaniu szczegóło­
wego życiorysu pod adresem OBRPS Poznań,
ul. Dzierżyńskiego 231/239. 6942-K1

JANINA 
z domu

HARTMAN
ZAWADKA

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
26 bm. o godz. 10.25, na cmentarzu 
Junikowie.

dnia 
na

W głębokim smutku pogrążona 
rodzin

Poznań, ul. Czajcza 2 m. 6. 7705g

tDnia 22 września 1973 r. zmarł nasz 
kochany mąż, ojciec, teść, dziadek 
i pradziadek, były powstaniec wielkopol­

ski
FRANCISZEK BRĘCZEWSKI 

emeryt PKP.
Pogrzeb odbędzie się dnia 26 bm. 

o godz. 16, na cmentarzu w Opalenicy.
W smutku pogrążona

żona z rodziną 
Poznań — Opalenica.

SREBEaS0!

Sprźedam 2 ha ziemi, czę 
ściowo zadrzewionej w o- 
kolicy Stęszewa. Adres 
wskaże „Prasa’\ Grunwal 
dzka 19 dla 7534g.

Wezmę w dzierźpwę: do- 
mek w okolicy Pognania 
powiatu, z możliwością 
kupna w późniejszym ter 
minie. Oferty:- Tarnowo 
Podgórne, Pocztowa 6, 
Chójgccy. ' : 7037g
Sprzedam pół domu bliź- 
niaczegió, 3 pokoje, kuch­
nia, otynkowany, światło, 
przy granicy Poznania. 
Cena 280.000. Adres wska 
że „Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 7044g.

Sprzedam parcelę oparka 
nioną 3760 m‘, z domkiem 
gospodarczym, 2 po-koje i 
kuchnia, 20 km od Po­
znania. Ignacy Górny, Po 
znań, ul. Kolejowa 49 rh.

Sprzedam dwie morgowe 
działki budowlane, w Su­
chym Lesie. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
7O67g.___________________ __
Kupię damek jednoto- 

7 dzinny lub willę 4—5-po- 
kojową na Sołaczu, Jeży­
cach lub Grunwaldzie 
(mam do zamiany miesz­
kanie M-3).' Ludwik Jaku 
.bowski, Wawrzyniaka ,;9 
fn. 7.
Sprzedam gospodarstwo 
rolne, 15 ha ziemi, częś­
ciowo nadającej się na 
ogrodnictwo, nowe zabu­
dowania, Inwentarz żywy 
i martwy, 2 km od Obor­
nik Wlkp. Maria Flor­
czyk, Wieś Uścikówiec, 
Oborniki Wlkp. 7020g

• Różne

Wytwórnia Podkładów Strunobetonowych w 
Mirosławiu Ujskim zatrudni zaraz:
— INŻYNIERA energetyka ze znajomością 

urządzeń ciepłowniczych na stanowisku 
kierownika kotłowni typu Lamonte’a — 
1 osoba

— INŻYNIERA technologa na stanowisku 
Głównego Technologa produkcji elemen­
tów sprężonych — 1 osoba,

— INŻYNIERÓW budownictwa, ze specjalno­
ścią prefabrykacji elementów sprężonych 
na stanowiskach kierowniczych w bezpo­
średniej produkcji — 2 osoby

— INŻYNIERA mechanika na stanowisko 
kierownicze w Dziale Gł. Mechanika — 
1 osoba

— INŻYNIERA elektryka ze znajomością au­
tomatyki na stanowisko kierownicze w 
Dziale Gł. Energetyka — 1 osoba

— EKONOMISTĘ z wyższym wykształceniem 
na stanowisko Kierownika Sekcji Ekono­
micznej — 1 osoba

— TECHNIKÓW budowlanych na stanowi­
skach mistrzów w produkcji elementów 
sprężonych — 4 osoby

— USTAWIACZY wagonów (manewrowy) na 
bocznicy własnej — 2 osoby.

Wynagrodzenie według załącznika nr 2/S do 
Układu Zbiorowego Pracy w Budownictwie.

Zgłoszenia pisemne i ustne kierować pod 
adresem Wytwórnia Podkładów Strunobetono­
wych w Mirosławiu Ujskim p-ta 64-850 Ujście
pow. Chodzież. 2447-K2

6. 706 3g
Kupię Ó,5 ha ziemi z zez 
woleniem na budowę do­
mu. mieszkalnego pod Po 
znaniem. Adres wskaże 
,.Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 7O22g.________________  
Sprzedam komfortowy 
dom mieszkalny, partero 
wy, .wyłączony, 106 m«, 
działka 800 m! w Puszczy 
kówku, przy komunika­
cji miejskiej. Adres wska 
że „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 7073g.

28. 3. br. godz. 15.45 wsia­
dając do tramwaju nr 3 
kierunek Dębiec przy Ryn 
ku Wildeckim uległam 
wypadkowi. Poszukuję 
świadków, tel. 331-13.

7618g
Zakład specjalistyczny 
przerabia małe spawarki 
na 300 A 220/383 V, pole­
ca spawarki transformato 
rowe, prostowniki galwa­
niczne, inż. Józef Papież, 
Łomianki k/Warszawy, 
Szpitalna 7. 4755g
Przewfozy specjalność 
przeprowadzki wykonuję
tel. 4235-31; 6167g
Uwaga szklarze! Kto 
oszkli szybko szklarnie. 
Kleiber, Mosina, ul. Strza
Iowa 5. 7373g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że 
w dniu 24 września 1973 r. po długich 
i ciężkich cierpieniach zakończył swe ży­

cie nasz najukochańszy i
i tatuś śp.

najdroższy mąż

mgr TADEUSZ
Pogrzeb odbędzie się 26 

na cmentarzu górczyńskim.
W smutku pogrążona

RYBA
bm. o godz. 15,

żona z córeczką
Nabożeństwo żałobne zostanie odprawio­

ne dnia 26. IX. 73 r. o godz. 8.30 w koście­
le św. Anny przy ul. Kniewskiego.

Prosimy o nieskładanie kondolencji. 
Poznań, ul. Kasprzaka 3a m. 8. 7666g

tDnia 23 września 1973 r. po krótkich 
cierpieniach pożegnała nas na zawsze 
opatrzona Sakramentami św. moja naj­

ukochańsza żona, najdroższa i najtroskliw­
sza matka, teściowa, babcia, przeżywszy 
lat 66, śp.

MARIA MAJCHRZAK 
z domu OSMIAŁOWSKA

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 
26 bm. o godz. 13.30, na cmentarzu para­
fialnym Winiary ul. Piątkowska.

W głębokim smutku pogrążeni 
mąż, syn. synowa i wnuki

Poznań, ul. Obornicka 45 pi. 3.. 7p76g

Powiatowy Dom Kultury w Świebodzinie (woj. 
zielonogórskie) zatrudni

KIEROWNIKA Działu Organlzacyjno-Pro- 
gramowego i Upowszechniania Wiedzy 
oraz KIEROWNIKA Działu Wychowania 
Artystycznego, 

wymagane wykształcenie minimum średnie za­
wodowe specjalistyczne w zakresie: muzyka, 
choreografia, plastyka, foto - film.

Dla osoby samotnej Istnieje możliwość uzy-
Skania pokoju służbowego. 2446-K2
Budowlana Spółdzielnia Pracy w Nowym To­
myślu, ul. Armii Czerwonej 15a, tel. 681, za­
trudni spoza terenu miasta Poznania i powiatu 
Poznań:
— TECHNIKA budowlanego z uprawnienia­

mi na stanowisko kierownika grupy robót 
w Bazie Nowy Tomyśl z dniem 1. XII. 73 r.

— ROBOTNIKÓW niewykwalifikowanych do 
prac na terenie miasta Zbąszyń, Nowy To­
myśl i Grodzisk zaraz.

Warunki pracy I płacy do uzgodnienia w 
biurze Zarządu. 2053-K2

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że .
dnia 22 września 1973 r. zmarła po 

krótkich lecz ciężkich cierpieniach, opa­
trzona Sakramentami św. nasza najuko­
chańsza żona, siostra, szwagierka i ciocia, 
przeżywszy 77 lat, śp.

PRAKSEDA SPENDOWSKA 
z domu STANKIEWICZ

Pogrzeb odbędzie się w środę, 26 bm. 
o godz. 15, na cmentarzu winiarskim; 
ul. Piątkowska.

W ciężkim smutku pogrążeni
mąż z rodziną 

Osobnych zawiadomień nie wysyła się. . 
Poznań, ul. Urbanowska 2 m. 4. 7669g

tDnia 23 września 1973 r. zmarła po 
ciężkiej chorobie nasza najdroższa

mateczka, teściowa, 
i szwagierka śp.

babunia, siostra

z ŁUSZCZEWSKICH
ALDONA KOWALSKA 
emerytowana nauczycielka 

Zakładu Dzieci Głuchych w Poznaniu.

Pogrzeb odbędzie się dnia 26 ’ bm 
o godz. 11.55. na cmentarzu junikowskim

O bolesnej stracie zawiadamia
■ i _ rodzina

Prosimy o kondnlęncii
7747"
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Wtorek

Aureli, 
Ładysława

Słońce: 5.30—17.32

TEATRy

W POZNANIU

MUZYCZNY — g. 19 przedst. 
zamkn.

MARCINEK — g. 10 i 17 „O Ka­
si, co gąski zgubiła”.

NOWY — nieczynny. 
OPERA — g. io.30 „Halka”. 
POLSKI — próba generalna.

W WOJEWÓDZTWIE

KOŚCIAN: „Gwałtu, co się dzie­
je”.

OSTRÓW: „Żołnierz i bohater”.

C KINA ' j

CHODZIEŻ Ceramik: „Ostatni 
termin” i „Dzieci Don Kichota”; 
Noteć: „Dziewica i Cygan”.

CZARNKÓW: „Świadek zagi­
nał”.

GNIEZNO Polonia: „Śledztwo 
skończone, proszę zapomnieć”; 
Lech: „Pojedynek na wietrze”.

GOSTYŃ: „Bez wyraźnych mo­
tywów”.

JAROCIN: „Dzielny wojak Ros- 
solino”.

KALISZ Kosmos: ,,10 dni bezpłat 
nego urlopu”; Oaza: „Jedynym 

wyjściem jest śmie-rć”; Stylowe: 
„Śmiałość” i „Sami swoi”.

KĘPNO: „Powrót z frontu”. 
KŁODAWA: „Droga do Saliny”. 
KOŁO: ,’,Wódz Indian — Tecum- 

seh”.
KONIN Górnik: „Gappa”; Cen­

trum: „Mrowisko” i „Pan Wołody 
jowski”.

KROTOSZYN: „Odstrzał”.
KRZYŻ: „Posag księżniczki Ra- 

lu”.
LESZNO: „Kaprysy Marii”.
MIĘDZYCHÓD: „Simon BoH- 

var”.
NOWY TOMYŚL: „Posłaniec”. 
OBORNIKI: „Queimada”.
OSTÓW Roma: ,,Nocny kow­

boj”; Słońce: „Hubal”.
OSTRZESZÓW: „Przemiana”.
PIŁA Iskra: „Kwiaciarka”; Ko­

ral: „Niebieskie jak Morze Czar­
ne”; Sokół: „Hełm Aleksandra Ma 
cedońskiego”.

PLESZEW Hel: „Znikający
punkt”; Pluton: „Bullitt”.

RAWICZ: „Pojedynek rewolwe­
rowców”.

SŁUPCA: „Księżniczka Czarda­
sza”.

ŚREM Klubowe: „Pożądanie 
zwane Anada”; Słonko: „Walter 
broni Sarajewa”.

ŚRODA: „Dwanaście krzeseł”.
SZAMOTUŁY: „Tydzień szaleń­

ców”.
TRZCIANKA: „Początek nowego 

świata”.
TUREK: „Śmierć czarnego kró­

la”.
WĄGROWIEC: „Anna -tysiąca 

dni”.
WOLSZTYN: „Przez pustynię”.
WRZEŚNIA: „Król, dama, wa­

let”.

W POZNANIU

FOTOPLASTIKON — g. 13—18 
„Polski Fiat bije trzy rekordy 
światowe”.

t mURS J
PROGRAM I: 7.40 Studio nowo­

ści; 8.05 U przyjaciół; 8.10 Mel. 7 
stolic; 8.35 Olsztyński koncert roz­
rywkowy; 9.05 Poranne impresje 
jazzowe; 9.30 Rad:o Praga prezen­
tuje; 9.45 „Tęgo mi graj” — melo­
die ludowe; 10.08 Muzyczny pora­
nek filmowy; 10.30 „Przepłyniesz 
rzekę” ode. 19 pow.; 10.40 20 mi­
nut z Esther Phillips — śpiew; 11 
Non stop polskich melodii; 11.25 'Re 
fleksy; 11.30 Konc. przed hejnałem; 
12.20 Mel. z Kurpi i Mazowsza; 
12.30 Konc. życzeń; 12.50 Kwadrans 
dla Marceli Laiferowej; 13.05 
„Wieś tańczy i śpiewa”; 13.25 Ra­
diowy poradnik rolnika; 13.35 
Estrada młodych; 14 Ze świata 
nauki i techniki; 14.05 Muzyczny 
omnibus; 14.30 Sport to zdrowie; 
14.35 Mel. dla żołnierzy; 15.05 Konc. 
na temat; 15.30 Listy z Polski; 15.35 
Muzyka; 16.10 „W kręgu polskiej 
muzyki rozrywkowej”; 16.30 Płyty 
z różnych stron — ZSRR; 17 Stu­
dio Młodych Radio-kurier; 17.15 
„Rytmy”; 17.50 Klient nasz part­
ner; 18.05 Biuletyn Polskich Na­
grań; 18.30 „Prądy i poglądy”; 
18.40 Przed mikrofonem A. Dą­
browski;’ 19.05 Muz. i Aktualn.; 
19.30 Dwa kwadranse baroku; 20.15 
Gwiazdy światowych estrad; 21 
Miniatury rozrywkowe; 21.25 Ak­
tualności kulturalne: 21.30 Rytm, 
taniec i piosenka; 22.05 Rytną, ta­
niec i piosenka; 22.25 Co słychać 
w świecie; 22.30 Rytm, taniec i pio 
senka; 23.10 Korespondencja z za­
granicy; 23.15 „Jam session”; 0.05 
Kalendarz Nauki Polskiej: 0.10 
Program nocny z Zielonej Góry.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 8, 9. 10, 12.05, 
15, 16. 20, 22, 23, 24, 1. 2, 2.55.

PROGRAM II: 7.35 W radiowym 
tyglu; 8.35 „Z mikrofonem w fa­
bryce”; 8.55 Muz. spod strzechy; 
9 Serenady i divertimenta: 9.30 
Śpiewają Wrocławskie Skowronki 
Radiowe; 9.40 Dla przedszkoli — 
„O księżniczce Zubejdzie” słuch.; 
10 Książki, które na was czekają; 
10.30 F. Liszt — 2 Epizody z „Fau­
sta”; 11 Dla kl. III liceum (język 
polski).„U schyłku wieku” dysku 
sja; 11.35 Rodzinny tor przeszkód; 
11.40 Skrzynka poszukiwania ro­
dzin PCK; 11.45 Mel. z Warmii i Ma 
zur”; 13 Piosenki Rzymu. Wenecji 
i Neapolu; 13.20 Jazz na wesoło w 
interpretacji zespołu „Hagaw”; 
13.35 Serce i szpada — „Egipcjanin 
Sinuhe” fragm. pow.; 13.55 Mini- 
przegląd folklorystyczny — d/iś 
Egipt; 14 Więcej, lepiej, tanhj; 
14.15 Tu Radio-Moskwa; 14.35 Gra 
wiolonczelista K. Wiłkomirski; 15 
Program dla dziewcząt i chłopców; 
15.40 Zagadki muzyczne; 16 Wypo­
czynek, turystyka; 17.25 Aud. spo­
łeczna; 17.40 „Postawy i działanie”; 
17.50 Radioexpress; 18.05 Małe utwo 
ry wielkich kompozytorów; 18.40 
Widnokrąg — „Zawód — inżynier

Gdy lat przybywa — sił ubywa

Stary człowiek
Trudno powiedzieć,

czy też ich nie mieć, 
i drugiego.
Jeśli na wsi pozostało kilko­

ro dzieci, to jak podzielić ma­
jątek, by nie zakłócić zgody w 
rodzinie, nie zrujnować gospo 
darstwa, a na starość nie być 
przepędzanym z domu jedne­
go potomka do drugiego? Jeśli 
pozostało tylko jedno dziecko, 
to kiedy przekazać „rządy” w 
jego ręce? Starzejący się czło­
wiek boi się tego kroku. For­
malnie rzecz biorąc ma zawa- 
rowane dożywocie. Niejeden 
widzi jednak, na przykładzie 
sąsiadów, jak wygląda „wy- 
cug” u dzieci. Większość mło-

co jest lepsze — czy mieć następców,
Starzejący się rolnik obawia się jednego

Z Wolsztyna
To psuje opinię 

miastu
Ulice Wolsztyna lśnią czysto 

ścią. O ich estetyczny wygląd 
dbają nie tylko dozorcy, ale 
również sami mieszkańcy, prze 
praco wuj ąc wiele godzin w czy 
nach społecznych. Dlatego zad 
tane skwery, zawsze świeża 
zieleń i kwiaty nie należą tu do 
rzadkich widoków.

Ogólny schludny obraz mia­
sta psują wystawione na kra­
wędzi chodników kubły do 
śmieci. Nie dziwi on w godzi­
nach rannych, razi jednak, kie­
dy późnym południem nadal 
stoją niewypróżnione, tarasując 
przejścia w bardziej ruchli­
wych rejonach miasta. Kubły, 
nierzadko pogięte i oblane brud 
ną cieczą i wysypujące się z 
nich śmieci na pewno nie są 
ozdobą miasta.

Tego rodzaju obrazki kiedyś 
należały do rzadkich. Ostatnio, 
jak nas informują nasi rozmów 
cy stały się czymś powszech­
nym. Czy istotnie utrzymanie 
czystości, to przedsięwzięcie po 
nad siły wolsztynian. (za)

ODPOWIADAMY
Stanisław K., Września. — Wszel 

kich informacji w sprawie judo 
udziela Zarząd Środowiskowy 
AZS-u w Poznaniu, ul. Noskow­
skiego (korty tenisowe). (2279)

Pola O., Pleszew. — w sprawie 
zbyt częstych — jak pani pisze — 
transmisji sportowych na naszych 
ekranach, powinna pani napisać 
do Telewizji Polskiej w Warsza­
wie, ul. Woronicza 17. Czy jednak 
rzeczywiście tylko mężczyźni inte­
resują się sportem? (2235)

Helena P., Jawor. — Pisaliśmy 
już niejednokrotnie, że okna zimą 
nie będą zamarzały, jeżeli prze­
trze się je denaturatem z dodat­
kiem kilku kropli gliceryny. (2254)

M. K., Gostyń. — Roszczenia z ty 
tułu zalania sufitu mieszkania, 
wskutek wadliwie wykonanego 
lub nieszczelnego dachu może lo­
kator skierować do właściciela lub 
adminstratora budynku. (2218)

dych rolników otacza wpraw­
dzie swoich starych rodziców 
opieką i traktuje ich z szacun­
kiem, zdarza się wszakże, iż 
po sporządzeniu „zapisu1’ syn 
czy córka zmieniają się nie do 
poznania. Zdarza się nawet, że 
w domu brak dla rodziców 
miejsca.

Zwlekają więc starzy do 
ostatniej chwili z przekaza­
niem gospodarstwa. Rządzą, no 
cóż, nie zawsze najlepiej. Za 
czasów ich młodości nie było 
kursów ani szkół rolniczych. 
Tymczasem gospodarstwo, moc 
ne jeszcze, gdy mają lat 50—55, 
zaczyna powoli chylić 
się ku upadkowi. Syn lub cór­
ka, nie czekając na przejęcie 
uciążliwego spadku, korzysta­
ją z pierwszej nadarzającej się 
okazji i wyjeżdżają do miasta. 
Wiedzą bowiem jak trudno jest 
wydżwignąć gospodarstwo z 
upadku. Wiedzą też. że kiedy 
rodzice będą już w podesz­
łym wieku, łatwiej dadzą po­
słuch dzieciom, które dawno 
już wieś opuściły, i być może 
zechcą przekazać im część lub 
całość majątku. Oznacza to 
zaprzepaszczenie trudu całego 
życia człowieka, który w go­
spodarstwie przepracował 30 i 
więcej lat,‘człowieka, któremu 
w dojrzałym już wieku trudno 
jest zdobywać zawód i pozy­
cję w świecie.

A jeśli rolnik pracując cięż­
ko wszystkie swoje dzieci 
wykształcił i wysłał do miasta? 
Przychodzi czas, że siły zaczy 
nają go opuszczać. Przestaje 
być dla dzieci tym. od którego 
po każdych świętach zabiera 
się wałówki, do którego przy­
jeżdża się na kilka dni odpo­
cząć. Teraz on potrzebuje po­
mocy. Jeszcze jakoś sobie ra­
dzi z codzienną krzątaniną, ale 
już nie ma sił zaorać ziemi, za 
siać i zebrać zboża. Sprzedać 
gospodarkę i jechać do sy­
na czy córki do miasta, tak 
jak to oni proponują? Czasami 
stary człowiek decyduje się na 
to. Częściej nie może. W mięś 
cie wszystko jest inne. A im 
człowiek starszy, tym trudniej 
zaadaptować się w odmiennych 
warunkach.

Problem ludzi starych nie 
jest bynajmniej dla wsi margi 
nalny. Średni wiek rolników z 
roku na rok wzrasta i poważ­
nie przekracza średni wiek 
mieszkańców miast. Powszech 
nie mówi się, że wieś się sta­
rzeje i jest to prawda. Kilkaset 
tysięcy gospodarstw prowa­
dzonych jest przez rolników w 
podeszłym wieku, którzy nie 
mają następców. Trudnych pro 
blemów tej sporej części spo-

i wieś
łeczeństwa wiejskiego nie roz- 
wiążą żadne „odgórne” po­
ciągnięcia. Może rozwiązać je, 
w części przynajmniej, tylko 
sama społeczność wiejska, choć 
nie bez poważnego wysiłku? 
Niektóre wsie czynią w~ tej 
dziedzinie próby uwieńczone, 
dobrymi rezultatami. Młodzież 
zrzeszona w ZSMW, przycho­
dzi w okresie pilnych prac po- 
lowych z pomocą rolnikom W 
podeszłym wieku, niektóre kół 
ka rolnicze do nich prze­
de wszystkim kierują maszy­
ny. Poczynania te nie są jed­
nak dość powszechne.

Pożądane byłoby feż, aby spo 
łeczność wiejska, reprezento­
wana przez władzę gminną, bli 
żej zainteresowała się innymi 
stronami życia rolników w po 
deszłym wieku. Czy władza 
gminna nie powinna systema­
tycznie, co nie znaczy natręt­
nie, kontrolować, jak wywią­
zują się dzieci z obowiązków 
wobec rodziców — dożywotni 
ków? Gdyby istniała taka kon 
trola ze strony najbliższej rol­
nikowi i mającej nawiększy 
wpływ na miejscową opinię pu 
bliczną władzy, o ileż mniej 
byłoby tragedii starych ludzi, o 
ileż mniejsze byłyby ich oba­
wy przed przekazaniem dzie­
ciom gospodarstw we właści­
wym czasie.

Wiele jeszcze innych form 
działalności wiejskich władz w 
dziedzinie niesienia pomocy sta 
rym ludziom może wyłonić się 
w konkretnych warunkach.
WALERIA MIKOŁAJCZYK

Szpital i przychodnia
w Wągrowcu

Jak już informo­
waliśmy, w sobo 
tę oddane zo­
stały do użytku 
przebudowany i 

rozbudowany 
Szpital Powiato­
wy im. E. Bier­
nackiego oraz 

Międzyzakła­
dowa Przychod­
nia Przemysłowa 
w Wągrowcu. Na 
zdjęciu górnym 

rozbudowany 
szpital wągro- 
wiecki. Obok — 
gabinet stomafo 
logiczny w Mię­

dzyzakłado­
wej Przychodni 

Przymysłowej.
(bw)

Fot. ’ 
(2) — J. Chlasta

Z Turkowskiego

Kultura dla każdego

fizyk”; 19 Studio Młodych: „Na­
sza akcja: przedłużamy lato*;
19.15 Język niemiecki; 19.30 „Wigi­
lie dni powszednich” — magazyn 
literacko-muzyczny; 21 Nowiny i 
nowinki muzyczne; 21.15 O nich 
warto posłuchać; 21.55 Rozmowy o 
wychowaniu; 22.05 Nowości Pol­
skiego Wydawnictwa Muzycznego; 
22.30 Kalejdoskop kulturalny; 23 Re 
portaź z XVII Festiwalu Muzyki 
Współczesnej „Warszawska Jesień 
73”; 23.40 Z muzyki dawnej — 
Chanson w okresie renesansu.

WIADOMOŚCI: 3.30, 4.30. 5.30,
6.30, 7.30, 8.30, 11.30. 13.30, 18.30, 21.30, 
23.30.

UWAGA: UKF 69,74 MHz trans­
mituje program II.

PROGRAM WŁASNY: 16.15 Pro­
gram stereofoniczny: 19 Warszaw­
ski program stereofoniczny.

PROGRAM III: 7.30 „Spotkanie” 
gawęda”; 7.40 Muzyczna zegaryn­
ka: 8.05 Mój magnetofon; 8.35 Prze 
boje z estrady; 9 „Piknik na skra­
ju drogi” — 7 ode. pow.; 9.10 Nok 
turny Franciszka Liszta gra Edith 
Farnadi — fortepian; 9.30 Nasz rok 
73; 9.45 Trzy kwadranse ballady; 
10.35 Dzień jak co dzień: f.lM 
„Działa Nawarony” — 13 ode. pow.; 
12.20 „Gdzie mam ciebie szukać” 
— śpiewają Skaldowie: 12.25 Za 
kierownicą: 13 Na koszalińskiej an 
tenie; 15.10 W kręgu jazzu; 15.30 
1:1 — o sporcie rozmawiają B. To­
maszewski i S. Wysocki; 15.45 Fol­
klor Wenezueli; 16 Kiermasz płyt: 
stoiska Pantonu,’ Qualitonu i Su- 
praphonu; 16.30 Folklor Wenezueli; 
16.45 Nasz rok 73; 17.05 „Piknik na 
skraju drogi” 8 ode. pow.; 17.15 
Mój magnetofon; 17.40 Słownik 
sztuk pięknych; 18 „Karawana” — 
gra kwintet Joe Newmana; 18.10 
Rozszyfrowujemy piosenki; 18.30 
Polityka dla wszystkich; 18.45 Z na 
grań orkiestry Glenna Millera; 
19.05 W stylu Glenna Millera: 19.20 
Książka tygodnia; 19.35 Muz. pocz­
ta UKF; 20 Konc. organowe Ba­
cha; 20.30 Ballady śpiewa Joan 
Bacz; 20.55 Przebój za przebojem; 
21.25 Jazz na fortepian i wibrafon; 
21.40 Na poboczu wielkiej polityki 
— felieton; 21.50 Opera tygodnia —

Ludwik van Beethoven „Fidelio”; 
2.08 Śpiewa Elton John; 22.15 Co 
wieczór powieść w wydaniu dźw. 
„Przeminęło z wiatrem”; 22.45 Me 
ksykańska szkoła samby; 23 Swoje 
ulubione wiersze recytuje H. Bou- 
kołowski; 23.05 Konc. fletowe Mo 
zarta; 23.22 Śpiewa Sarah Vaughan; 
23.50 Na dobranoc gra W. Nahor­
ny.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 10.30, 
12.05, 15, 17. 19, 22.
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PROGRAM I: 9 — Dla szkół — 
kl. I lic. Język polski „Sofokles — 
„Antygona”; 9.45 — „Własną dro­
gą” — fab. film węg.; 11.05 — Dla 
szkół kl. III lic. Język polski — 
Henryk Ibsen — „Nora”; 15.20 — 
TTR Matematyka — 1. 24 — „Obli­
czanie granic”; 15.55 — TTR — Me 
chanizacja rolnictw-a — 1. 9 „Ogól 
na budowa i zasada działania silni 
ków spalinowych” — (powt.); 16.30 
— Dziennik; 16.40 — TV Młodych — 
Tygodnik Informacyjny TV Mło­
dych — Pierwsza praca — Teatr 
Międzyszkolny; 18.10 — Panorama 
Lubuska; 18.30 — „Mister Ekspor­
tu” — „Takon 73” — (Poznań) (ko­
lor); 19.15 — Przypominamy, radzi 
my; 19.20 — Dobranoc i Dziennik 
— (kolor); 20.15 — Filmoteka Arcy 
dzieł — „Obywatel Kane” fab. 
film prod. USA; 22.15 — Ex I/Mis 
— magazyn książki — (kolor); 22.45 
— Dziennik; 23 — Wiadom. sport.

PROGRAM II: 17.30 — Studio 
Jazzowe Polskiego Radia. Wyko­
nawcy — Studio Jazzowe PR pod 
dyr. Jana Ptaszyna-Wróblewskie- 
go oraz soliści — (kolor); 17.55 — 
„Powrót pana Ryszanka” — fab. 
film prod. CSRS; 18.55 — „Sama 
wśród tygrysów” — rep. Urszuli Li 
tyńskiej — (kolor); 19.20 — Dobra­
noc i Dziennik — (kolor); 20.15 — 
Glob; 2C.15 — Trubadurzy j mądry 
galiści (odtworzenie koncertu z 
Festiwalu „Brastislayia Cantans”: 
21.30 — Wtajemniczenia — (Nowy 
lek); 21.50 — 24 godziny — (kolor); 
22 — Twarzą w twarz, - - ,

Powiatowy Dom Kultury w 
Turku stairannie przygotował 
się do nowego roku kulturalno 
-oświatowego. Szczególną uwa 
gę zwrócono na właściwą pra 
cę zespołów i kół zaintereso­
wań. Jest ich kilka i zajmują 
się sprawami: teatru, muzyki, 
plastyki, fotografii i filmu o- 
raz zbieractwa i gier. Kie­
rownictwo Powiatowego Do­
mu Kultury oczekuje w dal­
szym ciągu na zgłoszenia chę­
tnych, interesujących się róż­
nymi dziedzinami życia kultu 
ralnego.

Jak nas informuje Wydział 
Oświaty. Wychowania i Kultu 
ry Prezydium PRN w Turku, 
w roku bieżącym pracują już 
lub rozpoczną działalność w 
najbliższym okresie: zespół te 
atralny dla dorosłych, Między 
szkolny Teatr Poezji „Prosce­
nium”, Klub Miłośników Mu­
zyki Młodzieżowej, zespół chó 
ralny, taneczny i muzyczny 
(mający ambicję przekształce­
nia się w przyszłości w Zespół 
Pieśni i Tańca Ziemi Turko­
wskiej, Międzyszkolny Zespół 
Muzyczno-Wokalny, sekcja po 
pularyzowania muzyki poważ 
nej, Stowarzyszenie Twórców 
Ludowych, Międzyszkolne Ko­
ło Plastyczne, Amatorski Klub

Filmowy „Kalejdoskop” oraz 
sekcja fotograficzna, filatelis­
tyczna i brydżowa.

Aby udostępnić mieszkań­
com cenne zbiory kolekcjone­
rów, których w Turkowskiem 
jest sporo postanowiono też 
utworzyć klub hobbystów. 
Członkowie klubu będą mogli 
na comiesięcznych wystawach 
prezentować swoje kolekcje. 
Powiatowa Biblioteka Publicz 
na organizuje ponadto kurs ję 
zyka niemieckiego i angielskie 
go dla dorosłych i młodzieży. 
W rocznym kalendarzu zamie 
rżeń PDK przewidziane są ró 
wnież imprezy cykliczne np. 
Trybuna Młodych, koncerty z 
dedykacją, „Rodzina w klubie”, 
„Poznaj świat”, spotkania z 
przyrodą, projekcje filmów o- 
światowych, spotkania z akto 
rami i ludźmi wybitnymi, dys 
koteki. występy zespołów arna 
torskich oraz różnorodne kon 
kursy dziecięce.

Każdy więc może znaleźć 
coś interesującego dla siebie, 
a -dzięki inicjatywie Tureckie­
go Towarzystwa Kulturalnego 
mieszkańcy są właściwie infor 
mowani poprzez miesięczny In 
formator Kulturalny, redago­
wany przez PDK. (zaw)
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JESTEŚMY OSZCZĘDNIEJSI
GNIEZNO. Wkłady oszczędno­

ściowe mieszkańców w PKO prze 
kroczyły już 422 min zł. W br. 
wzrosły one o ponad 61 min zł 
w porównaniu z rokiem ubieg­
łym. Oszczędności fe zgromadzo­
ne są na 117.498 książeczkach. 
Przeciętny wkład na jednego 
mieszkańca wynosi 3.990,— zł. 
Właścicielom książeczek oszczęd 
nościowych dopisano w br. już 
ponad 7 min zł z tytułu odsetek. 
Klienci gnieźnieńskiego Oddzia­
łu PKO wylosowali również na 
swoje książeczki 19 samochodów 
osobowych. Dużą popularnością 
cieszyły się przedpłaty na Fia­
ta 126 p. Dotychczas założono 
415 książeczek, (sp)

SPECJALIZACJA 
W HODOWLI

„Syrena11 nagrodą
w Loterii Książkowej

Na kiermaszu książki zorganizowanym z okazji Wojewódzkich 
Dożynek Młodzieżowych w Ostrowie, mieszkaniec tego miasta 
Czesław Kruszyk wylosował główną wygraną Loterii Książko­
wej — samochód osobowy marki „Syrena". Na zdjęciu: mo­
ment wręczenia właścicielowi, na Starym Rynku w Poznaniu, 
kluczyka do wygranego samochodu przez kierownika Działu 
Reklamy i Upowszechniania Książki PP „Dom Książki” Józefa 

Krenza. (sfach)
Fot. — M. Stachowski

CHODZIEŻ. Przodująca w po­
wiecie spółdzielnia produkcyjna 
w Margoninie — Wsi, której 54 
członków gospodaruje na 650 ha 
ziemi, od 1960 r. rozwija się jako 
ośrodek hodowlany — przede 
wszystkim trzody mięsno-słonino- 
wej. Niedawno oddano tam do 
użytku nową chlewnię bezściół- 
kowa1(dla 1200 loszek, która do 
końca* br. będzie zapełniona. W 
starej zaś chlewni umieszczono 
maciory z prosiętami. Wybudo­
wano feż nową oborę, uznaną za 
zarodową, w której hoduje się 40 
bukatów i 80 krów mlecznych, da 
jących rocznie średnio około 3,2 
tys. I mleka. Powstają tu ta^e 
dwie hale dla hodowli brojlerów, 
na 12,5 tys. kurcząt każda. Wszy­
stkie te obiekty wznoszone są 
przez własną brygadę budowla­
ną RSP. (bop)

BĘDZIE 
NOWA STRAŻNICA

GNIEZNO. Mieszkańcy wsi Wy- 
latkowo postanowili w br. wy­
budować w czynie społecznym 
remizę dla Ochotniczej Straży 
Pożarnej. W wyniku sprawne) 
o-ganizacji pracy budowano ją 
20 dni. Obiekt ten o kubaturze 
192 m sześć, i powierzchni użył' 
kowej 60 m kw., kosztował 12 
tys. zł. Godnym podkreślenia j®s 
fakt odstąpienia terenu pod bu 
dowę przez rolnika Walenteg0 
Kaźmierskiego, który też spraw^ 
nie kierował całością prac. Sp° 
śród wielu mieszkańców wS^ 
którzy pracowali przy budow^ 
na wyróżnienie zasługują: Kazi 
mierz Każmierski, Leon i ^e.'< 
Jasiakowie, Kazimierz Krajnia i 
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